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Początek f) gDdz. ~, w niedziele i święta o godz. 3 p. p. I Piotrków-Tryb, 
Aleja 3-go Maja 11. 

Nad program Tygodnik Aktualności Nad program 

Początek o g. 5, w niedzielę i święta o 3 p.p. Ceny miejsc zwykłe 
w 

Jak Hlgqląda sgtuacj Nagrodę Nobla w dziale [hemji 
etrzym.'. c6rk. j. p. Curie-Skłodowskie. 

na froncie włosko-abisyńskim Laureatem nagrody w dziale fizyki Jest profesor Chadwlck 
Na podstawie wt-..ldomości ze źró

deł francuskieh, angielskich, niemiec 
kich, \ ... łoskich, abisyńskich i depesz 
własnego korespondenta, P. A. 'l'. 
ogłasza następująCY komunikat o sy
tuacji na frontach w Abisynji: 
Według wiadomości ze źródeł iran 

c:uskich nie należy przywiązywać 
więksZ€go zn.aczenia do utarczek w I 
okolicy Gheralta, ponieważ cała pro
wincja Tem-Bien jest oczyszczona z 
nieprzyjaciela. Patrole włoskie pra

wie na całej linji osiągnęły rzekę 
Takazze i dopływ jej rzekę Ghewa. 
Ażeby uniknąć ataków abisyńskich 

lla korpus gen. Santiniego detasZQ
wano kolumnę wojsk tubylczych w 
celu nawiw.ania łączności z oddzia
łami Dannkilów poprzez. Cuachen. 
Chelicot, Dessa. Azbi. Posunięcie to 
miało na celu zabezpieczenie się 
prteciwko możliwości okrążenia 
przez Abisyńczyk6w. 
Według wiadomości francuslOch, 

wydaje się, iż Włosi zamierzają wy
konae kilka prędkich posunięć na 
południe, ażeby przeszkodzić kon
centracji wojsk abisyńskich wokoło 
Amba Alaghi. Gdyby ten manewr 
włoski udał się, abisyńczycy zmusze
ni byliby do cofania sie i urawdopo
'dobnie oparliby się dopiero o Des
aie, gdzie :r.najdujl! się główne siły 
cesarza Abisynji. 

Na prawem skrzydle przewidywa
lne są rzekomo równięż ważne opera
cje, mające na celu odepchnięcie A
bisyńczyków od rzeki Setit. 

Ze źródeł angielskich donoszą, iż 
Włosi udaremnili atak dedżasmac.za. 
Ghebrieta, mający na celu przerwa
nie włoskich linij komunikacyjnych 
wokoło Ghe!'alta, na południowy za
chód od Hausien. W miejseawościach 
tych toczy się zajadła wojna J)Qdjaz
dowa. AbisyńczyC7 ukryci na polach 
lrulruryd2:Y otworzyli ogień na kara
wanę mołów, która wiozła żywność 
i amunicję dla oddziałów włoskich. 
Abisyńczyey zostaIi jednakte wypar-

- "WIelka fabryka konserw mięmych 
,.,. Hannowen:e "FńU AhrbergH

• posiada 
j~ca 57 HIij w kraJu i 15 na terenie ca
łej Rzeuy, zawiesiła wypłaty, zgłaszal~c: 

. do sądu postępowanie ugodowe. Zobo
wbtzania firmy 1fYMSZIł około 4 mil,. 
mk. Fabryka ntt1ldniała ostatnio 850 ro 
botm'k6w. 

- Na morzu Azowskie. i Czansem 
trwa silna burza. W Noworosyjsku z po
powodu buny wstrzymano wyła~unek 
stalk6w i wszelkie prace w porcie. 

- W Hamm (Niemcy) zapadł wczora' 
~ w procesie o zdradę stanu: Głów
Jl"f oskarżony został skazany na doży
wotnie więzienie," osoby Ska1~li.u nil 
~eDfe CJd 2 'lo 8 lat, 

r-- W miejcie .Mcst (w CZoo,;}wjłuw ... 
ej!) ~wiesu;no dziliłalnQść .. Związku 
Nleadec:loieto", ptmiewat stwierdzono, 
ił; ,...... I -sekretarz tej arfanil:acji wy .. 
.waH "f'Wi.decIWłl poell~.oia .rtj-
~..... . 

ci szarżą kawalerji libijskiej, pozo
stawiając wielu zabitych. 

Oficjalny komunikat abisyński do 
nosi o opanowaniu na północ od M.a
kalle wielkiego transportu włoskje-

go żywnoscI i amunicji. Patrol abi
syński, po zaciętej utarczce zdobył 

pozatem przeszło 100 karabinów. 
Straty włoskie mają być bardzo zna
czne. 

SZTOKHOLM. - Nagrodę Nobla SZTOKHOLM. Tegoroczną na-
w dziale chemji za 1935 rok przy- grodę Nobla w dziale fizyki za 1'. 

znano profesorowi Jo'uot i jego mał- 1935 otrzymał James Chadwick 
żonce Irenie Curie-Jolwt (córce (ur. w r. 1891), profesor Uniwer
ś. p. Marji Curie-Skłod~w3kiej). sytetu w Liverpoolu, poprzednio w 

Cambridge. Nagroda przyznana 7.;0-

Biskup atoli(ki Miśni przed sądem 
8tała za odkrycie neutronu. Odkry
cie to było wynikiem badań nad 
pewnemi zjawiskami, zachodzące
mi przy promieniowaniu berylu. 
Promieniowanie to zostało stwier
dwne po raz pierwszy przez uczo
nych Bothe i Beckera. Odkrycle 
prof. Chadwicka pozostaje w związ
ku z odkryciem t. zw. prądu proto
n6w, dokonanem przez J01i'lt i 
jego małżonkę (cór~ Marji Skło
dowskiej-Curie) . 

oskar!ony o przestępstwa dewizowe 
, BERLIN. Sens:1.t'ję dnia stanowi 

w Berlinie rozpoczęty dziś przed 
Izbą karną sądu krajowego w Ber
linie proces przeciw biskupowi 
Miśni, 53-letniemu dr. Piotrowi 
Legge'owi. Jako współoskarżeni 

występują: generalny w.ikarjusz 
kapituły dl'. Sott oraz sekretarz 
generalny stowarzyszenia IŚW. Bo
nifacego w Padderborn dr. Teodor 
Legge, brat biskupa. Wszyscy o
skarżeni stoją pod ~rztłtem popeł
nienia pnekroczeń dewizowych, 
wskutek któryc-h skarb państwa nIe 
mieckiego poniósł straty w wyso
kości 140 tys. rok. 
Rozprawę rozpoczęto o godz. 9.30. 

Biskup w szatach duchownych prze 
prowadzony został wraz z wsp6ł-

oskarżonymi z więzienia kryminal· 
nego w Moabicie, gdzie od kilku ty
godni trzym,any jest w areszcie. 
Tło procesu podobne jest do do
tychczasowych procesów dewizo
wych, wytaczanych przeciw ró:t.
nym katolickim zakładom i klasz
torom na terenie Rzeszy. Miśniell
ska kurja biskupia, rezydUjąca w 
Budziszynie (Łużyce Dolne) zacią
gnęła w okre ie powojennym 300 
milj. pożyczkę, 'na którą wypuszczo
no obligacje, ulokowane na rynku 
holenderskim. Korzystając jednak 
ze zniżki obligacyj, która doszła do 
45 proc. nominalnej ich wartości, 
kurja biskupia wykupywała te o
bligacje. Z chwilą wejścia w życIe 
przepisów dewizowych, zabraniają-

cych tego rodzaju tran zakcyj , nie
dozwolone wykupywanie tych obli
gacyj, jak głosi akt oskarżenia, 

trwać miało nadal. Z dotychczaso
wego przebiegu procesu wYnika, iz 
biskup Legge, nie prowadząc oso
biśeie interesów kurji, nie był po
informowany o sprzeciwiających 
się przepisom dewizowym traMak-
cjach.- , 

Prasa Jiemiecka póŚwIęea proce.
sowi biskupa Legge całe szpalty. 
Zaznaczyć nalety, iż od CZIl8U KuJ
turkampfu w latach 1870, kiedy to 
ówczesny biskup Monastyru zo
stał aresztowany, nie było jeszcze 
w Niemczech wypadku aresztowa
nia biskupa katolickiego. 

natroda literacka 
nI e,rzJzn ona 

SZTOKHOLM.. - Lite~ na
groda Nobla nie r.oStałn w 1'Oku bie 
tąeym ptzy2m1lna. 

Stan zabalslł1IIOlanla 
zwłok marszałka 

PlłmdskletD Jest doskonał, 

Jaine pertra~la[ie [~in l ~nwielami i lIneryli 
KRAKó w. Dziś zebrała się w 

Krakowie komisja pod prz.ewodnic
twem gen. Roupperta, w obecności 
prezesa N. l. K. gen. K.rzemienskie
go oraz ks. .f:<ustosza P.·ig icwio..:za. 
Komisja stwierdziła, źe pleśń, któ
ra wdarła się uprzednio do mun~ 
duru Marszałka Piłsudskiego na 
skutek nieszerełności poprzedniej. 
srebrnej trumny, została całkowi
cie opanowana tak, ze obecnie nie 
stwierdzono ani śladu pleśni. Sta~ 
zabalsamowania jest doskonały. 

ceJem stworzenia frontu antyjapońskiego 
BERLIN. - Duże zainteresowa- twierdzenie w doniesieniach z Tokjo 

nie budzą tu doniesienia prasy ja- według których przedstawiciel Japo
pońskiej o rzekomych tajnych per- . nji w Nankinie otrzymał polecenie, 
traktacjaeh, prowad7.onvch nrzez am by ostrzegł rząd chiński przed łole
baaadora chińskiego w Moskwie z rowaniem akcji antyjapońskiej i za
rządem Zw. Sowieckiego i przedsta- żądał nawet \vyraźnie otwartego jej 
v.pcielstwem dyplomatycznem Stan. zwalczania. 
Zjednoczonych. Rokowania te skiero Stwierdzając wzrastające naprę
wane być mają przeciw Japonji, po- zenie na Dalekim Wschodzie, prasa 
czem zawarty miałby być jakoby chiń I niemiecka liczy się z moneym nie
Mo-sowiecki pakt wojenny. Wiado- bawem nastąpić tam wybuchem. Zda 
mości te znajdują pośrednie po-

niem praay niemieckiej, Japonja c<r 
raz wyraźniej manifestuje swe cele, 
wyrażając gotowość obrony pierw
szeństwa swyeh 1"05ZCzeń wobec Chin 
Zdaniem prasy tutejszej, rząd japoń 
ski zdecydowany jest nietylko ogło
si~ Chiny północne za 8ferę swych 
interesów, lecz w dodatku wystąpić 
może z całą bezwzględnością prze
ciw zakulisowym aranZeroIn dążeń 
antijapońskich. 

Próbne rozmowy fran(usko-niemie[· "e 

Komisja zgodnie z poprzedn~ą 
zapowiedzią, postanowiła w dn. 1~ 
grudnia t. m. w terminie, w któ· 
rym wykończona zostanie tymcza· 
sowa metal(Jwa trumna, umieście 
w niej trumnę kryształową aż, do 
czasu ukończenia budowy sarkofa
gu. 

Jak ",vgłqda tJalka 
z nlellJolnlctwem fi} AblsvnJl LO~OY~. Korespondent paryski o nieagresji pomiędzy Francją a 

"Manc~er Guardian" twierdZI, Niemcami. 2) przyrzeczenie ze stl"O 
że pomiędzy Parytem a Berlinem ny Niemiec niezaatakowania w cią 
odbywają się obecnie rozmowy o gu najbliższych 5 lat ani Czecho
charakterze pr6bnym. W przeci· słowacji, ani też Rosji Sowieckiej. 
wieństwie do Herriota, który uważa Porozumienie tego rodzaju nie z~
zbIitenie z Niemeami za sprawę wierałoby żadnych zobowiązań ze 
beznadziejną. i skutkiem teg'o przY-l strony Niemiec wobec Austrji i LI
wiązllje hl wielk<l! w·'l1\'ę QO paktu twy - pisze "Manchester Gnar
francusko - sowieckiego, Laval w dian". Ale korespondent azienn,ika 
dalszym ciągu uwabe ma, że da sIę przypuszcza, że z francuskiego 
coś zrobić z Niemcami. punktu widzenia kwest ja austrjac-
Według korespondenta "Manche- ka winna być omówiona )la szer

nej podstawie wsp6łnie II Innemi 
zainteresowan~ moearstwami. 1<r ADDIS ABERA. Rząd abisyńskI 
8Y zaś Kłajpedy i Litwy wil1Dl' być ogłasza następtl jąt~y k,~mullikat: 

zaufane Lidze Narod6w. "Armje włoskie, które twierdzą, :Ze 
Trzema gł6wnemi tematami roz- spełniają misję cywilizacyjną, po

m6w byłoby prawdopodobnie wobec stępują wobec ludności cywilnej a 
.~ego: 1) zachodni pakt napowietrz- w szczególności wobec kobiet 1 
ny, 2) koncesje kołon.ialne dla Nie-I dzieci jaknl1jbardziej brutalnie. Rze 
!!liec oraz 3) ewentualnie kwest ja kome 'wyzwolenie 16.000 niewolnt
austrja.cka. Motliwem jest, że warun ków w Abh;ynji jest fałszem, gdy~ 
ki powrotu Niemiec do Ligi Na~ w całem Tigre, którego część ule
dów będą r6wnie~ omawiane. Q~e zajęli Włosi, niema 16.00(\ 

niewolników. 
~ter Guardian", Laval przeprowa
dzi rozmowy z Niemrami w dwóch 
:fazach; pierwszą fazę stanowiłyby 
rozmowy frallCUf>lw - niemieckie, 
drug4 Z!1.Ś -- Wif::ihif)j JJrytanji, 
Francji i Niemil.c. Korespondent 
twierdzi, jakoby następujące pro
pozycje były obecnie rOZW::1iane ~ 
1) p-o!lowne pcrtwiertlzenie Lo car
Aa,. któremu.. na.d~noby formę l>aktu 

--------------------------------------------------~-------------------------------... 
ybory 

LONDYN. - Lokale wyborcze 0-

twarto o godz. 7 rano. Obhczanie 
głosów rozpocznie się :po godz. 21-ej, 
,o ktl>l'~j lokale wYborcze zostaną 
zamkn~ę~. W C'a-łej stol.kr. panuje 

smkój, ulice mają normalny wygląd. czyzn i 16 miljonów 605 tysięcy ko
Ude:rza nadzwyt;zaj wysoka frekwen biet. {Do chwili %aDlknięcia numeru 
cja wyborców. Zarejestrowano 31 me ot.nymaJiśmy tadllYch ~ 
miljullÓw. 305 tysię~ wybore6w. z ~ reZulta~. Red.JJ 
CZCrQ H m,ili()DÓ!V ... '100 t~ ~. 

, 
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Ofenzywa o nieustalonym ,celu 
Niemiecka polityka zagraniczna 

dawno już nie okazywała takiej go
rączkowej 'wręcz ruchliwości, j<"k 
obecnie. Na wszystkich wycinkach 
frontu zagranicznego ofenzywa. 
Ofenzywa ta objęła Francję, Wło
chy, Wielką Brytanję, a nawet i So
wiety. Wszystko to wskazuje na to, 
it. stoimy może przed pewnemi za
sadniczemi przesunięciami na tere
nie niemieckiej polityki zagranicz
nej. Kto wie, czy w Berlinie nie 
szuka się obecnie nowych dróg i 
nowych metod - o ile oczywiście 
nie mamy tu do czynienia z pewn~
go rodzaju sezonowem ożywieniem, 
które zazwyczaj daje się zauważyć 
w Niemczech na początku każdej 

co cięższej zimy. Można nawet za
ryzykować twierdzenie, że im zima. 
zapowiada się ciężej, tem ożywi e-

jeszcze nieratyfikowany - egZY-'llegacja Reichswehry jeszcze raz t widywaniom. Niemcy ani nie sko
stuje i trzeba się z nim liczyć jako bardzo energicznie prosiła Hitlera, rzystali z izolacji gospodarczej 
z ważnym czynnikiem francuskiej aby zmienił swój stosunek do Mo- Włoch i nie postarali się o zawład
polityki zagranicznej. Trzeba się skwy. Wywody Reichswehry po- nięcie rynkiem włoskim, ani nawet 
też liczyć i z tem, iż układ ten ma parł dr. Schacht wykazem korzyści nie próbują wobec \Vłoch wygry
we Francji licznych i gorących gospodarczych, jakie spadną na wać atutu swej neutralności. Ich 
zwolenników, do których między Niemcy wskutek polepszenia się nota w sprawie sankcyj ułożona 
innymi należy p. Herriot, dziwnie stosunków niemiecko - sowieckich. została w ten sposób, iż zadowolo
często obecnie wym)ieniany jako W. tych wiadomościach jest może ny z niej był Londyn, Paryż - i 
ewentualny następca p. Lavala. To trochę przesady _ ale podobno nle- Rzym -- Wilhelmstrasse robi co 
wszystko razem musi dać jednak ma dymu bez ognia, może, aby w tej chwili nie za trza
do myślenia . w Berlinie, gdZie Że Niemcy starają się obecnre sną,ć za sobą żadnej furtki, nie 
głośno mówi się o utrzymaniu o-I zabezpieczyć SIę możliwie na wszy- zamknąć sobie żadnej możliwości 
strego kursu antysowieckiego, gdzie stkie strony, pozyskać sobie jed- porozumienia. Ofenzywa się rozpo
jednak podobno jest JUZ pewna nych i drugich, a przedewszyst- częła, ale jej cel ostateczny nie zo
zmiana nastroju. Naczelna publi- kiem nikogo nie zrazić, o tern stał jeszcze ustalony. Niewątpliwie, 
cystka "L'Oeuvre", uchodząca za- świadczy najlepiej ich niesłychanie zależeć on będzie od dalszego prze-
wsze za doskonale poinformowaną, ostrożna polityka wobec konfliktu I biegu wypadków. . N. 
p. Tabouis donosi z Berlina, że de- angielsko - włoskiego. ;Wbrew prze-

:~U::7$.~:~:::tYo:en::n::: Oetret O lant[jB[~ linan!ow][~ Ifle[iw Wło[~~m 
miecka skierowana jest w tej chwi- zosianie wkri1 lce wyd ~ny . 
li w stronę Francji - chodzi o lU .. 

.zdobycie jej względów, o stworze- W wykonaniu zobowiązania Pol-
nie podstaw porozumienia z sąsia- ski, wynikającego z art. 16-go Pak
dem zachodnim, Sygnulizowaliśmy tu Ligi, i w myśl propozycji komi
to jut parokrotnie, Ofenzywa ta tetu koordynacyjnego o sankcjach 
ma kulminować w wizycie w Pary- finansowych przeciw Włochom -
iu ambasadora von Ribbentropa. I wydany zostanie dekret Pl~ezydenta 
Wczoraj już przybył do Paryza I Rzeczypospolitej w sprawie wykona
zaufany sekretarz von Ribbentro- i nia .art. 16-go Paktu Ligi. 
pa, p. Abetz, który w Paryżu ma . Projekt tego dekretu został już o
przygotować teren pod wizytę swe- pracowany i będzie uchwalony na 
go szefa. O ile we Francji nie na- jednem z najbliższych posiedzeń Ra
stąpi zmiana g:=tbinetu t. zn. o ile dy Ministrów, Dekret wejdzie w ży
- wbrew kursującym pogłoskom- cie z dn. 18-go listopada b. r., zgod
p. Laval utrzyma się przy premje- nie z re7.olucją komitetu koordyna
rostwie i przy tece ministra spraw cyjnego Ligi Narodów. 
zagranicznych, wizyb p. von Rib- Dowiadujemy się, że wedle pro
bentropa przyjdzie z pewnością do jektu dekret zakazywać będzie doko
skutku i w historji stcsullków nle- nywania na obszarze RzeczypospoIi
miecko - francuskich odegra z pew.- tej następujących czynności: udzie
nością swoją doniosłą rolę. lania wszelkich pożyczek rządowi 

Wzmożenie zabiegów o zdobycie włoskiemu oraz dokonywania wszel
życzliwości Francji ma swoje głę- kich subskrypcyj pożyczek emitowa

nych we Włoszech, lub gdz.ieindzlej 
bezpośrednio, czy pośrednio przez 
rząd włoski; udzielania wszelkich 
kredytów bankowych, przemysło

wych, handlowych, towarowych i in
nycł\ przeznaczonych bezpośrednio 

lub pośrednio dla rządu włoskiego 

oraz wykonywania w jakikolwiek 
sposób umów o pożyczki. Drzyznane 
bezpośrednio lub pośrednio rządowi 

włoskiemu przed wej ściem w życie 

tego dekretu; udzielania wszelkich 
pożyczek, przeznaczonych bezpośred
nio, lub pośrednio dla mających sie
dzibę na obszarze państwa włoskie
go, związków i instytucyj publicz
nych, lub osób fizycznych - czy 
prawnych, oraz dokonywania wszel
kich subskrypcyj takich pożyczek, 

emitowanych we Włoszech. lub gdzie 
indziej; udzielania wszelkich kredy
tów bankowych, przemysłowych, han 

dlowych, towarowych i innych, prze
znaczonych bezpośrednio. lub po
średnio dla tego rodzaju instytucyj, 
lub osób oraz wykonywania w jaki
IwIwiek sposób wszelkich umów o po 
życzki, przyznane im bezpośrednio, 

lub pośrednio, przed wejściem w ży
de tegO dekretu; wreszcie emitowa
nia akcyj, lub też wzywania do u
czestnictwa kapitałów na rzecz tych 
instytucyj, lub osób oraz subskrybo
wania wszelkich tego rodzaju akcyj 
włoskich, 

?rojekt dekretu przewiduje, że 
kto wykracza, nawet nieumyślnie. 
przeciwko tym 'POstanowieniom, pod
lega karze aresztu do roku. lub ka
rze grzywny, albo obu tym karom 
łącznie. Sprawy o te przestępstW..'l 

nalet.eć mają do właściwośct sądów 
I')kręgowych. 

bokie podstawy w polityce nie
mieckiej. Gdyby uie bardzo wyraz
ne pogorszenie się stosunków nie
miecko - angielskich, nigdyby mo
że do tego nie doszło. A że stosun
ki niemiecko - angielskie psują się 
dzisiaj bardzo wyraźnie, to już jest 

~a~ naiWJlm W fi~ańl~u ma za~tfleienia [O ~o oltalni[~ WJ~orów 
ule I'o'k§toqu nie rozwiązał 

rzecza jasna i oczywista. Żeby so- GDAŃSK. Gdański sąd najw~- socjalistyczną będzie niezwłocznie 
bie to uprzytomuieć, wystarczy szy wydał wyrok w sprawie skarg I wydalony ze służby senackiej lub 
przypomnieć choćby ostatnie mowy Opozycji, żądającej unieważnienia ' miejskiej". 
i wystąpienia Winstona Churchilla, rezultatów ostatnich wyborów do Wkońcu sąd uznał za niesłuszne 
o którym do tego mówi się dzisiaj Volkstagu. zbyt słabe występowanie policji w 

,w Anglji jako o przyszłym mlin!- Sąd uznał m. in. za niesłuszne: kilku wypadkach, gdy narodowi so-
strze obrony narodowej. Wystarczy Rozwiązanie zebrań wyborczych cjaliści napadli na członków stron-

. również przypomnieć o bardzo wy_ socjalistów przez policję, kwestjo- nictw opozycyjnych w okresie wy
raźnie antyniemieckim artykule nowa nie szeregu plakatów socjali- borczym. 
wstępnym "Times" z 8 b. m., art y- stów i centrowców w okresie wypor- Wszystkie te zajścia, zdaniem są
kule tak napastliwym i tak przy- czym, oddanie do dysp~zycji stron- du najwyższego, nie mają tak po
krym dla dzisiejszych panów Nie- nictwu narodowo - socjalistyczne- . ważnego znaczenia, aby zachodzi
miec, it na terenie Rzeszy został mu urządzeń senackich dla celów 'ła konieczność unieważnienia ca
natychmiast wydany zakaz kolpor- agitacji wyborczej, zatrudnienie i łości rezultatów wyborczych. Wo
towania tego numeru. Trzeba przy- robotników senackich i miejskich . bec tego sąd unieważnił tylko gło
tem zaznaczyć, iż właśnie "Times" przy dekora<:ji ulic i gmachów se- i sy narodowych socjalistów w 18 o
był tem pismem. które od chwili nackich emblematami oraz chorą- kręgach wiejskich, gdzie stwler
objęcia rządów przez narodowych gwiami na rzecz stronnictwa naro- dzono szereg nadużyć; 
socjalistów, stale nawoływało do u- dowo - socjalistycznego. Dalej sąd zmniejszył ogólną licz. 
gody z nimi, wychodząc z założe- Sąd potępił pozatem urządzanie bę głosów narodowo • socjalistycz
nia. iż sprawy wewnętrzne Nie- wyborczych zebrań narodowo - so- nych we wszystkich okręgach wies
:m.iec nie powinny obchodzie Wiel- cjaIistycznych w okresie wybor- skich o 10 procent, a w okręgach 
kiej B.rytanji; że "Times" właśnie czym w budynkach senackich oraz I miejskich o 3 procent, tak, że osta
był gorącym, naj gorętszym zwolen- przemówienie przywódcy stronnic- teczny rezultat wyborów z dn_ 7' 
nikiem układu morskiego angielsko- twa narodowo - socjalistycznego kwietnia ustalony został obecnie 
niemieckiego i że "Times" jako Forste:'a. na. zebraniu. ~yborczem przez najwyższy sąd w Gdańsku 
bardzo zbliżony do Foreign O "'f , urz\dmkow l pracowmkow senatu, jak następuje: lista nr. 1 - nar. 

J. lce, F t -, d ł t . k 'd . I'" 1 8619 ł' 2 słynny jest na całym świeci _ or er OSWla czy am, ze " az 'l socJa lSCI - 2, g OBOW, nr. 
e 'Z u d 'k' 'k kt' . d . I'ś' 3 ł miarkowania i ostrożności. Tala urzę m l pracowm.' ory me o - - socJa l Cl - 7.804 g osy, nr. 3 

- centrowcy - 31.576 głosów, nr. 
5 - niemiecko - narodowi - 9.822 
głosy, nr. 6 - b. kombatanci - 375 
głosów, nr. 7 - polacy - 8.311 gło-
sów. 

Poprzednie rezultaty ustalone 
przez senat przedstawiały się jak 
następuje: 

Lista nr. 1 - 139.423 głosy (43 
mandaty), nr. 2 -- 37.729 ~12), nr. 
3 - 7.916 (2), ur. 4 - 31.522 (10), 
nr. 5 - 9.805 . (3), nr. 6 - 373 
(O), nr. 7 - 8.294 glosy (2 manda
ty). 

Nowy podział mandatów nastą
pi przez oficjalnego kierownika wy
borczego. 
Według nieo,ficjalnych obliczetl. 

narodowi socjaliści stracili obecnie 
2 mandaty, które wobec zblokowa
nia się list opozycyjnych przypadną 
po jednym dla centrowców i socja
listów. Bez zblokowania się tych 
list zwiększyłaby się lista manda
tów polskich o jeden mandat. 
Nowych wyborów nie będzie z po

wodu upływu terminu, który wyzna 
czony jest na 3 miesiące od odby
cia się wyborów, t . .zn. 7 lipca r. b. 

artykuł w "Tim~s" jest najlepszym I da swego głosu na hstę narodowo- --- komuniści - 7.935 głosów:, nr. 4 

~~·f;4.;'~::~~:~~~~ J!~l[le ie~na roImDwa ~m[mon~-Mmolini ~n rezultatu 
muszą za jakimiś innymi sprzymie
rzeńcami. 

Stąd niedaleko już do tego, żeby 
%rozumieć nngły zwrot niemiecki w 
kierunku Francji. 

Na drod?e jednak porozurmenia 
z Niemcami leży zawiła i skompli
kowana sprawa stosunków niemiec
ko - sowieckich, Premjer Laval u
chodzi wprawdzie za dość umiar
kowanego entuzjastę sojuszu z So
wietami, ale bądź co bądź układ 
sowiecko - francuski ...... eopraw.da 

I 

f 

LONDYN. - Foreign Office o
trzymało obecnie dokładny raport 
ambasadora Dlummonda o rozmowie 
odbytej z Mussolinim we wtorek po
południu. Wydaje się, że rozmowa 
ta nie przyczyniła się wcale do od
prężenia we wzajemnych stosunkach 
obu państw. Mussolini miał zażądać, 
aby W. Brytanja wycofała część o
krętów wojennych i zredukowała 

st.'m swoich sił morskich na morzu 
Śródziemnem do tej wysokości, jaka 
istniała ~ poez.ątku sierpnia r. b. 

N aleźy zauważyć, że w tym czasie 
flota brytyjska na Morzu śródziem
nem była mniej liczna .aniżeli nor
malnie przed zatargiem włosko-abi
syńskim. Tylko za tę cenę Mussolini 
gotów jest wycofać z Libji jeszcze 
jedną dywizję wojsk. Żądanie Mus
soliniego miało być przez Drum
monda odrazu odrLucone i sytuacja 
pozof, ~aje W dalszym ciągu niewyjaf 
ni ona. Mussolini miał zresztą roz
szerzyć ramy prowadzonych obecnie 
rozmów i wysunąć propoZycję stałei 

'określonej proporcji sił floty brytyj 
sldej na Morzu Śródziemnem w sto
sunkn do tonażu floty włoskiej. Ze 
strony brytyjskiej takie rozszerze
nie ram rozmów nie jest akceptowa
ne. Rząd brytyjski pragnie rozmo
wy ograniczyć wyłącznie do aktual
nych zagadnień i nie brać żadnych 

zobowiązań na dalszą przyszłość, 
zwłaszcza w chwili, gdy w Egipcie 
~ozgr.ywają si~ nieJPOko~~~_ ~darze ma. . 

Dekre~ o obnltce komorne20 
zostanie dziś o~ł .. 5zony 

Podatek lokalowy 
b~z zmian 

w Dzienniku Ustaw z dnia 15-go 
b. In. ogłoszony zostanie dekret Pre
tydenta Rzeczypospolitej w sprawie 
obniżenia komornego oraz zmiany 
ustawy o ochronie lokatorów. 

Przepisy tego dekretu postana.
wiają obniżenie podstawowego k0-
mornego mieszkań i lokali, podlega
jących ustawie o ochronie lokato
rów, przyczem obniżka ta wynosić 
będzie dla mieszkań 3-izbowych (2-
pokojowych) i mniejszych - 15%, 
dla mieszkań większych oraz lokali 
yrzemysłowych i handlowych firm, 
Które zostały zaliczone w roku bie
;,ącym do 7 i 8-ej kategorji przemy
ąłowej i 4-ej kategorji handlowej -
10 procent. 

Komorne za lokale w całości lub w 
części podnajęte ulegnie obniżeniu 
w tym samym stosunku. co k()DJ.orne 
płacone przez lokatora. 

Komorne w budynkach. nie podle
gających ustawie o ochronie loka.~ 
rów, a należących do skarbu pań
stwa, banków państwowvch. związ.
ków samorządu terytorjalnego, za
kładów ubezpieczeń społecznych oraz 
innych instytucyj prawa J)Ubliczne
go obniżone zostanie VI analogiczny 
sposób, a więc dla mieszkań 3-izbo
wych (2-pokojowych) i mniejszych 
o 15 proc., dla mieszkań 4-izbowych 
(3 pokojowych) i większych o 10%, 
W domach należących do Zakładów 
Ubezpieczeń Społecznych obn;iżkn. 

nastąpi w stosunku do komornego z 
grudnia 1934 r. 

Zniżki te wprowadzone zostają na 
okres od dnia 1 grudnia 1935 r. do 
dnia 30 listopada lS37 r .. a więc w 
okresie, w którym wprowadzone zo
qtają nowe obciążenia podatkowe n il 
rzecz zrównoważenia budżetu pJJ1-

'ltwowego. 
Obniżenie komornego nie POW(~l1-

;e zmiany podstawy wymiaru poaat-
1m od nieruchomości i oorlatku od 
lokali na rok 1935. 

Jednocześnie z pod ustawy o ochro 
nie lokatorów zostaną wyjęte mie
szkania złożone z 6 pokojów i więk
sze, mieszkania mniejsze powstałe z 
przebudowy większych mieszkań do
konanej po dniu 1 grudnia 1935 r. 
oraz lokale większych przedsię

biorstw przemysłowych i handlo
wych (z wyjątkiem lokalów przed
siębiorstw przemysłowych 7 i 8 la-.
tegorji i handlowych 4 kategorji) , 

Wypowiedzenie umów najmu mie
szkań oraz lokali przemysłowych i 
handlowych wyłączonych z pod us~
wy o ochronie lokatorów, nie może 
nastąpić w terminie wcześniejszym, 
niż: co do mieszkań na dzień 30-go 
czerwca 1936 r., co do lokali prze
mysłowych i handlowych - lWI. dz.i ell 
30 września 1936 r. 

Przepisy ustawy o ochronie loka
torów z 1924 r. nie mają zastosowa
nia na terenie woj. śląskiego, gdzie 
obowiązuje śląska ustawa o ochronie 
lokatorów z 1926 r. Analogiczne 
przepisy o obniżce komornego i zmia . 
nie ustawy o ochronie lokatorów 
mają być wProwadz(me do śląskiej 

ustawy o ochronie lokatorów w dro
dze nowelizacji tej u&tawy przez 
sejm Śląski. 

Na terenie woj. śląsloego obowią
zywać więc będą tylko t e przepisy 0-

mawianego dekretu. które wprowa
dzają obniżkę komornego w budyn
k.ach, nie podlegającrch ustawie o 
ochronie lokatorów, a naleiących do 
skarbu 'Państwa i banków uaństwo
wych, związków samor~u tery tor
jalnego, zakładów ubezpieczeń spo
łecznych oraz innych instytucyj pra
wa publicznego. 

SpOllczkcflJunie b. m~nlstra 
spraw "eJJnetrlDvch 

BOULOGNE SUR MER. B. mini, 
ster spraw wewnętrznych depo Front 
spoliczkowany został kilkakrotnie 
przez pewnego lekarza, członka or
ganizacji prawicowej. Front udawał 
się właśnie na zebranie publi~. 
na którem miał przemawiać.. . 



G spisek? • 
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Wrażenia z procesu harcerza polskiegó Jana Delong'a 
, (Od specJalnego w~s'lłnnik. "Kurier. Polskiego") Morawska Ostrawa, 13 nstopada. 

DrugI dzień J)roeestl harcerza POI,' a Dew,ng jest przcciet obywatelem Delouga w spisku przeci:w calości . do czynientia z ZIOrga.D!i~owanym lip i-
ski~go Jana Delooga, zakońcrony polskim., , ' ' republiki c~echosłowackJej jest ze J sk~em. 
njez.wykle 8nTOwym. wyrokiem s-ka-' Wytrok, który zapadł po kr6-tkiej s!tanowma prawa formalnego nie . Pozatem w myśl sentencji wyro
zującym, je3'lJOZe mocniej, nit pierw- pół go dzum ej , narad71e, jest znany. d.o przyjęcia, Bo cóż udowodll~,()no ku Delong z08tał ska~y na utra
szy dzień rozprawy podważył fu n- Tiry.bumał skazał Delo.nga ze wszyst-, Delongowi podcias rozprawy, do tę praw obywatel.akich na przeciąg 
damenty aktu 06ka.l"Źenia.. Jak wia- 1cich pull!k:tów ookarienia, a wjęc' C!Zego S'3m się przyznał? U dtZliał w i lat pięciJU. N a pytanie piszącego te 
dOOlO, oskarżenie mł~ oN dw6ch kie mi~y 'ilnnemi i za spi8ek przeciw I demon~tracjd publ~cznej, złożenie słow.a, w jaki sposób mołdla cudzo
rtrnkach: 1~ Deloo.g brał udz;iał w całości republiki. P,o odęzytan<iu wy- ślubowmtia. Moźe się to komuś nie' 21iemca poobawić praw, przewodrri
spisku przeciwko całości republiki roJru p.rzewOO:niezący w długjm Wy_I pooO'bać, może to w kimś wywołać czą.cy Trybunału odpowiie<biał: to 
czechosłewackiej, 2-0. Delong po'd- )'V.odzie wyjaśniał moiywy, dla któ- nieq;a.dow.olenie i protesty, ale dale- l tylko na wypadek, gdyby Deloo.g 
czas demonstracji w dniu 28 lipca ryc~ • w całej peł,ni podmelił i . ko od tego de spisku, o ktfu-y De-, chciał optować na necz Ciłlechosł&
:nrueał kamienie na czeską straż pmyjął tezy a.khu OISkatienia. Nie!long został oskarżony. I jeSlZcze je-l wacji. - Odpowdedź mało przeł<nny 
g~. chc-emy tu polemi'Lorwae z tą ozęścią , dno. PlI"Zewód sądowy nie dał wła- ' wująca! 

Jeżeki c1lOd-z:i o aprawę spisku i wyroiku, która uznała Delonga win-I' orom .czeChosłowa. ckiJtn najmniejoszej Rozprawa przeciwko J an()Wi De-
fWliąz.ków Del()nga ze episkowcami, nym rzucania kamiellli, czy kamy- pOOBtawy, 'ani do .stw,ierdzenia, ~e Ilongowi prowadzona., jeż.eli chodzi 
to w piel"W8:Zym dniu rozprawy mó- ków na sbronę czechoołowacką. Do-: Deloog na.leżał do organizacji o cha I o stronę zewnętrzną, poprawni~ d 
W'iono bardzo wiele <> charakterze, wód na to dali WPrawdzie tylko' l'akterze wy;raźnie poli-tycznym, ani I spokojnie, wykazała, że władze e7:e
celach i zadaniach f!lZeregu <>rgani- p~.zedstawiciele policji J żandarme- też nie potrafił stwierdzić, iż orga-I chOiSłowackie i na terenie sądowym 
zacyj 'polskJieh _ Legjonu Mło-I rJ.I. ale ostatecznie sędzia jest rów- n.izacje te dążyły lub dążą do na-I kierują ~ię nastrojami i stanami 
d eh Straży Przedniej i Zwiazku meż OtI"ganem państwowym i może I ruszenia całości republiki czechosło, nerwO!\vemi, dalekiemi od chłodne
~ep~ległościowców Śląskich ~ u-I dowód tego rodzaju, bez względu nal waclciej. Takie lub inne przemówie-! go, zrównoważonego spojrzenia lu
siłując wywalać wrażenie, że orga- to, że o.gkarżo-~y, st:tnowcz~ temu I ~ie podczas ~emo~~acji, taJca lub I dzi: ~tórzy -są przekonani () słusz-
ni-zacjc te mają oblioze wyraźnie przeczy, przy.ląc. NatomIast ta mna rezolUCJa, to Jesreze za małal noscl swej !!'Prawy. 
aJYtyczeskie. Miał 1:0 stwierdzić kon- część wyroku, która mówi o udziale podstawa do twierdzenia, że się ma (Fr.). 

fidell't policji politycznej, nazwi-
sIciem Kika. Otóż ten p. Kika, mło
d~ianiec o wybitnie tępym wyrazie 
twarzy nic o tych organizacjach nie 
powied~iał, bo pop.rostu powiedzieć 
me m6gł. OpGwiadał tylko, że w cza 
rue demoo.ostra.cjoi w Cieszynie pol-

Krwawe zajścia w Kairze 
Wlalka liczba ofiar 

9kim słuchał szeregu mów, był p A RYZ S . l ł'k' h" . l ' , Z ' ., • 
Ev.'Ii.adlciem pmysięgi złożonej pod ..' pecJu n~ ~ys, ann~ "me~ ZYJC lllez~ eż~osc". groma- Wsz.ystklemI srodkarru: . 
pomnikiem Legjo11list6w. Nie są to I r.gencJI. Havasa d,onosl z KaIru, ,ze dZe?1 oklasknva~1 z Jed~1akowym en l ,~IR. Tłu~ man~festantó~, w 
rz.cczy ani rewelacyjne, ani nawet I w cz~s~e v:czoraJszyc~ rozruchow tuzJazmem okuhcznOŚClO,W? dObra-, h~złHe 1500, ~sob, ktory podązał z 
nowe, bo przecież cała demonstra- G pohcJanto~" patrolUjących przed I n~ w~rsety z Koranu, s~lewane li GIzeh do l\,alru, zost~ł wstrzy~a
cja DlJiała charakter jawny i odby- gmachem mlD1~terstwa spraw We- WIelkIm zapałem przez Jednego z ny po drodze przez 8rlny oddZIał 
wała się pub1dcznie. wnętrznych zrzucono z wysokeścl duchownych m ... zułmań~l(jcn, .lak poliCJi. Wywiązało się starcie, przy 

8 metrów na podwórzec wewnętrz- przemowIenia polityczne swych czem manifestanci z zaciekłością, 
Chcąc podkreślić groźny ch arak- ny. Wi dzielnicy Khalifa agent an- przywódców. Padały przy tern licz- j zaatakowali policjantów, bijąc Ich 

ter ma.nńfestacji, godzącej w całość gielski Scott został dotkliwie po- ne wrogie okrzyki pod adresem l pałkami i obrzucająe kamieniami. 
Ozech08łowaeji, prokuratO:l' p. Tro- turbowany. W jednej z szkół w władz brytyjskich. Przed zakończe- Oficer brytyjski, kt6ry dowodził 
janek zażądał, by w sądUe ,odegrano 1 Tussum, gdy uczniowie zgromadzi- niem zgromadzenia, uchwalono oddziałem policji, dał kilka strza
płytę, gT~fo?~ą, .któl:a ~a pod-IIi się dla omówienia planu manife- II przez aklamację rezolucję, któr,~ t łów do napastników, cztereeli zpo
s~aW'le tra~mu;Jl k~tow!JCklego ra-/ stacji, schody zawaliły się pod cię- Nahas Pasza nazwał "wypowiedze- / śród nich zabijając. Jeden z poli
dla utrwaliła -przebieg demonstra- \ żarem; przyczem 9 uczniów odnio- niem wojny przez stronnictwo \ cjantów brytyjskich jest ranny. 
di. Miało się w pierwszej chwili wra słe poważniejsze rany. wardystów". Rezolucja ta wzywa Dopiero po pewnym czasie policji 
tenie, u ~a istotnie ~~li pro- Najgroźniejszy c-hal'akter miały wszystkie klasy narodu, wszystkIe udało się manifestantów zmusić do 
kuratorO'W'l na wy13n UCl e Jakichś rozruchy w Tantah, gdzie 2 esoby organizacje i ugrupowania do od- odwrotu. 
dalej idących Wll!iosków .. TYI?:za- zostały zabite, a wiele odniosło ra- mówienia wszelkiej współpracy 1; KAIR. - Rozruchy, które wybu
~ za.prodllik:owaoo w sąsIedrueJ sa \ ny. O godz. 19 bilans dnia przed- Anglikami "dopóki ci naruElzać bę- chły w Kairre i Tantah, rozszerzają 
II przy pomo~y ?,amofonu demo~- stawiał się jak następuje: 2 zabl- dą konstytucję i niezależność kra- się i na inne miasta egipskie, W 
strację tak Dlew~IUlą, że ten dav.:0d : tych i 150 rannych, w tej liczbia ju". Rezolucja podkreśla, iż głos Beni Suef nad Nilem policja zmu
~, wysumęty prnez rze~zDl~a i około. 60 policjantów. WieczoreTh I większości narodu eg'ipskipgo na- szona była użyć broni palnej wobec 
.s~'3., z IIlleJs~a obrócIł Się I odbyło się wielkie zgromadzenie kłada na rząd obowiązek ustąpie- atakującego tłumu. Liczba ofiar nie 
pmeciwko OOIm.rlenl1I. I stronnictwa Wafd, zwółane z oka- nia. Na wypadek odmowy l"ządu, jest dotychczas znana. 

:Ale prokurator brnął dalej. Mię- zj.i rocznic:y utworzenia tcgo stron- stronnictwo Wafd odmówi mu swe-I LONDYN, - Agencja Reuter,n, 
dzy wiennami zaczął podkreślać, że I m~twa. KIedy prz~ódcy stronni~- go .poparcia., W ~akori~zeniu ~ezo- donosi z Kai~, że w c~ie .wczoraj
wł<tŚciwie wyraźnie antyczeski cha- twa ~ahas Pasza l Makram .EbeId lU?Ja, podkr~lSl~, ze ~zdy gabl~et, szych roznlchow w ~aIrze l Tan~h 
r<)kter mialy :metyle takie organi- j weszh . na trybunę, po.dmeco~y ktory. ZgOdZI ~Ię wspo~pracowac z 3 osoby zost;ał! zabIte a 147 <>?DlO
za-:je j.a.k LegjOOl Mł'O'dych Związek l tłum, lIczący około 30 tYSIęCY osob AnglJą, będZIe uwazany przez slo. I'any. Wsrod rannych WIęcej niż 
Niep~ległościowców, Stn~ź przed-! pow~t~! ich, okrzy~a:ni "niech ~y~; \Vafd za wro~i kr~jowi i będzie połowę stanowią policjanci. 
nia, He Związek Harcerzy, istnieją- straJk, "mech zYJe rewolucJa, przez to stronmctwo zwalczany 
cy r6-\m~ na terenie Czecho.słow3.
cji. I tutaj teza zaci€kłego p. Tro
janka ~ała podwa;i;ooo. i obalona. 
Zjawił się przed sądem harcerz, o
bywatel czechosłowacki, narodewo
Hci polskiej i z~nał, że haN!erstwo 
jak wszędzie, tak i w Czechosłowa
cji, nie pooiada oblicza polityczne-

Król grecki w drodze' powrotnej do Aten 
LONDYN; - Król grecki dzisiaj niu. Na dworcu odjeżdżającego kró-l żonką. Licznie zebrana na dworcu, 

o godz. H-ej wyjechał do Atęn via lla żegnał książe Walji, książe i księż publiczność zgotowała królowi gorą-
Paryż, po dwunastoletniem wygna- na Yorku oraz książe Kentu z niał- cą owację, ' 

go. Zeznania te umocnił j potwier- ' _ .-
oz.ił. w ~upeł?ości nauczyciel. ~im- er;:.. U"III""'" IB.' ,fI ,_ 
naZJUTI1 czeskiego w Morawskie] 0- ..::. ~ .. ~ .. ~ • 
~t!'a'Wie, który również oświadczył' ____ ili00i ... ____ ' _____ ..::d __________ ---ra .. -----::ii---I __ _ 
':lądowi, Że haircerstwo w Cz.eChOSłO-) . . , ", ' ' 
\va.cji nie miesza się do polityki. F7'onty ab~syn';~te oZ'lIWtl,Y Sl{l, roz- boju dopiero w kof~cu Listopada. lub dżedżasmacze i jak się tam j68Uze 

gorzały zaC'tętemt wal.kamt. Tym 'ra- z początkiem grudnia. zwą abisy-;1scy wodzowie, są ufm 
P,o tego rodzaju przebiegu spra-! zell~ stroną ofenzy'IJ.TI14 są, Abisyń- Jest "zeczq, oczywistą, że wobec przedewszyatkiem w swoją mądrość 

Wy wydawało się rzeczą niemal pew CZljC'lj, którzy dotychczas byLi najzu· tego OPóźNIANIE OPERACYJ i niezawsze słuchają, europejskich o
ną, że oskarienie Del<hllga o spisek! pełniej prawie biemi. Czy jest to WŁOSKICH jest dla Abisuńczyk6w ficerów. 
t'dpadnie w zuyełności i pozostanie j!lŻ KONTROFENZYWA, zapowia- cele-n~ samo w sobie. Wystarczają, do Ostre walki toczą się zwłaszcza, na 
t:rl.1ro oekal"Źenie o r~uca.nie kamie- dana od dłuższego czasu? Prawdopo- tego potyczki i ustawiczne niepoko- FRONCIE POŁUDNIOWYM. O 
Hi na stronę czechosłowacką, nawiv dobnie jeszcze nie. choć w walce - jenie niern'zyjaciela, wojna bo'wiem rmiejscowościach, 'WJ/rmie1llia/nych w 
sem mówiąc, potwierdzone jedynie i , ;,;ądzą,c z depesz otrzymywanych li: rozgrywa się na arcytrudnym dla ostatnich dniach w komunikatach. 
wJłą.:~nie przez straż gl'ani<!zną i i różnych źr6deł - za.angażo'wane są Włoch6w terenie. Przyjmowanie jako tych, kt6re zajęte byly przez 
yr.:..nic.zną źundarmcrję czechosł{)- sily dość znaczne. Jest 1'zeczą oczy- wielk-ich bitew, bez należytego do Włochów, nic pewnego niewiadomo, 
w8lOką. Tymczasem proKurator Tl'O- wis tą, że w abisyńskich warunkach nich przygotowania, bylobll dla. Abi- Być może, że nagły impet a.bis-yńslc-i 
j1mek w bardzo krótk.iem, bardzo la- komunikacyjnych . i O1'ganizacyjnych syńczyków wielIciem T1JZ1/kiem. dal rzeczywiście jakieś terytorjalne 
komcznem i bardzo nieCl :,~,kawem ptzefYrowadzenie mobilizacji miljo- rodobno mai4 jedmik takie wojen sukcesy. Czy, jakie i o ile trwale .. 0-

przemówieniu popad al..:t osharżenia nowej ,01"ntji ,t/:wać, 7~u?i o ,wi,ele dlu~ I ne. ~mbicje 1'óżni, raso~e, nie ~o~u-I każe się. t? w najbliżsZ1/ch dniach. 
w calem jeg<J brzmieniu, R6·)!iko- żej, mż gdztetndzteJ t -n~tCs'/.ą,c, ant mteJ4c, względnte me docenta;ąc R6wmez na PÓŁNOCNYM FRON 
wał mu ()obrońca I:donga, adw. Way p6łtora ,miesiąca na to nie mogly taktyki, nakazywanej przez Negusa, ClE toczą się zacięte walki, choć w 
da, między inn-=-mi podk.rcslając zu-, 'Wystarczyć, zwłaszcza. gdy się weź- z peW'lwścią nie bez porady' doświad:- mniejsze slcali, niż na południowym. 
pełnie sI uszni e, le olu'dlanie ct~ia- mie pod uwagę trudności w uzbroje- cumych EUROPEJSKICH OFICE- Tutaj ,jrdl1ak wojna ze 8tron1l abi
ła.l'Iloiic~ pelonga mianem irredenty niu. Wedle, prawdopodobnie brzmią- RÓW, Ci oficero1me mają ZTeszt.q, syńskiej ma nadal charakter part y
jest nonsensem, ponieważ irreden- cych, przewidywa.ń korespondentów posłuch, jak się zdaje, tylko w A~ zancki. Sprzyja temu typowi walki 
tystą. mote byc tyiko cbywatel ila- angielskich w Abisynji, armj(L etjop- dis-Abebie. Poszczef{ólni rasowie, 1t'Y801rogórs~ teren. 
1leł'O kraju. ni~dY, ua eud.tozie.miec, .sA waoże ln/ć naprawd, gotowa. do 

.•. wabee bliskiego otwarcia sesji 
sejmowej toczą się rozmoWII i nara.
d1! eo do składu komisii budżetowej, 
U1Ybiemnej, fl1edle nowego regulami· 
nu, iM 'W$Z'f/stTcie komisje, przez ca
ly Be;.. C1wd.tli o to, b'!1 zoJ>ezpie· 
czyć si~ UJ tym wypadku od mespo
dmmk tb tonnie znloszenia kan
d.t!dat'1tr w ostrrbtiei chwili, co w ko
misji tak tIXJŻ1ł,ej, jak budżet01D(1, by
loby 1tiepo~. 

g 

Memoriał emerrłó\V 
w spl'.wle ob.ti~kl 

upo .. :aalll 
Związek polskich zrzeszeń emery

talnych złożył p. ministrowi skarbu 
obszerny memorjał w sprawie za
mierzonej obniżki uposażeń emery
talnych. 

Memorjał stwierdza, że w celu opa 
nowania deficytu budżetowego za
mierzone jest uderzenie w najsła
biej upGsażone warstwy społeczne 

(prz.eciętna emerytura pańStwowa 
wynosi IW zł. miesięcznie) aż trze
ma sposobami: 1) wprowadzeni'em 
nadzwyczajnego podatku od wyna
grodzeń, pobieranych z funduszów 
publicznych, 2) podwyższeniem po
datku dochodowego, który emeryci 
opłacają i 3) odjęciem od nodstawy 
wymiaru emerytalnego części lat spę 
dzonych w służbie zaborczej. 

Wszystkie te trzy sp050by obniżą 
dotychczasowe pobory emerytów 
mniej więcej o 25 proc. mimo, że do
tychczas w ci4gu ostatnich 5 lat ob
niżono je już o 47 proc. 

Ś. p. dr. Kazl~lerz Pan~k 
BYDGOSZOZ. - Wczoraj wieczo

rem zmarł nagłe na udar serca dr. 
Kazimierz Panek, były prof. Akade
mji Weterynaryjnej we Lwowie. 
Zmarły liczył lat 62. 
Zmarły wYdał szereg dzieł nauko

wych o nosaciźnie oraz gruźlicy 

wśród zwierząt, nad którą prowa
dził specjalne etudja i doświadcze
nia, subwencjonowane przez Min. 
Rolnictwa. Zdobył w tej dziedzinie 
sławę zagranicą, gdzie zaczęto st0so
wać jego syBtem leezenia gruilicy u 
zwierząt. Jednocześnie prowadził stu 
dja naukowe nad gruźlica kost~ u 
ludzi, stosują.c własną surowicę ze 
znakomitemi 'WYt1ikami. 

Dr .Panek miał wygłosić dn. lS.XI 
pierwszy publiczny odczyt na temat 
.swych odkryć we wspomnianej dzie
dzinie, czemu stanęhl na przeszko
dzie śmierć, ,powochrjąe wielką stra
tę dla polskiej nauki. 

120n kuratora Wnsun2a 
Dn. 13-go b. m. zmarł nagle na a

newryzm serca Ś. p. dr. Władysław 
Waaung, ppłk. rezerwy i emerytowa
ny kuratoi okręg6w szkolnych W N 0-

wogródku i rut Wołyniu. 

Ś. p. Władysław Wasung urodzil 
się w reku 1873. Należał przed woj
ną światową do tej grupy pedago
gów polskich, kwra na swofm odcin
ku pracy prowadziła niestrudzenief 
walkę o niepodległość naszego pań
stwa. Zmarły obok pracy pedagogi
cznej poświęcił się również pracy w 
samorządzie Krakowa. 

Ś. p. Władysław Wasung był od
znaczony "Orlętami Lwowskiemi" 
za udział w obronie Lwowa. Osiem. 
cH żonę, dwie córki i BYD3.. 

Niemi epidemii 
wśród ' wojSk włoskich 

RZYM; - Ogłoszono tu komuni
(kat ponownie zaprzeezający infor
macj,om o szerzeniu się e~idemji 

wśród wojak ~b 



Franc;a z Dlapv lHicllelin'a 
Parę osob"UlOści turqstqcznqch 

'(H) Co robi przedewszystkiem kosztuje nie mniej, nil; 25 frank6w ry, mimo swej przysłowio-wej OMCzę ,.z pa.noramą gór", czy róineIni f.n
motoc;vklilsta, lab S"OCzęśliwy posla· od osoby. N~, ale we Franeji jest wo dnośd, nie miał i nie tna z~'yczaju nemi "glajami i ruczajami", rozłoży 
daez samochodu, sanim się "Wypu- góle dTotej, Bił u nu. 08zczędz8.Ć na jedzeniu. Raczej na my się z calem naszem ,.umeblowa
'ci" na włóczęgę! Oczywiście, uwol A mote lubisz "odży;wia~ !ię" w wszya1Jciem iMlem! niem" koło azosy, "w cieniu drzew", 
nłW8ZY stół (możliwie duży stół) I miłym chłodzie (w lecie rzeez pro- Nie dziwi eię i ~najduje radę, dla niemniej pięknych, n.ił w takim za 
od wszelkiego zbędnego .,balastu" . sta. nie teraz!), na świeżem powie- nas prostą, lecz na tamtejsze wa. 1 rhwalanym restauracyjnym OgTOO
- .roz.kła.da mapę, przewodniik samo trzu, w ogródku bardzo eleganckini? runki mocno zbliżoną do rewelacji ku. 
chGdowy d no-tet\. Notuje i ablicu, Może chętarie 'Y(ypoe.rm.iesz potem (kto wie, czy nie do rewolucji na-, Dawniej nie było to wśród Fran-
s jekiem od C7.6SU do ezaau ~- prsez chwilę na wygodnym leżaku. wet!). cuzów dobrze widziane. Nie bez 
Bbko przekreślając, bo okaIzuje się, żeby nie 6iada~ tak zaratz do auta, Dwadzieścia pięć, czy ezterozie- I przekąsu obserwowano 8kronmy.:!h 
że właśnie w tern najeiekaw81:eIn Ide chwytać za kierowmkę! Tak! ści, czy ~goła pięćd1iesiąt franków "etranżerów", co 6ię pożywiali w 
miejscu zamknięta droga! Zatnk.n.ię To szukaj takiego śmiesznego znacz :ld oeoby (jeś~iś natrafił na trzy przydrożnym rowie. Piszący te uwa 
ta, lub całkiem poprosbu nie do prze ka, wyobr8Żająeego pana na fotelu. g'wiazdki) - a nas jest właśnie gi niemało ongiś ieilłgnął na lic
byeia: złowr<>gie krzyżyki m()WIą I patrz, co przy nim napisano, np. pięć 08ób, bo przecież lubimy jeź- Lie takich pogardliwych ~j.ne~. 
mil o tern wyraźnie. Całe szczęście "widok na morze", "W8paniała pa- dzi~ "iamilijne".--Nje. Zrobimy to To też bardw mu byłG przy'Jemme 
zr~, że mówią zawczasu, bo 80 norama g6rska". MaS'Z W8zyw3tkO od dużo taniej. Któż nam zabroni wziąć I tegC' lata onwzajemnia~ aię niemi 
'bie, również zarwczasu, można ob- razu: dla oczu, ,~trud1JOOych ko- z !'lobą zapasy? I ten śliczny, slda- i Toi.nym fr:mcuskim rod2:inOO1 .. na 
myśleć mną tra:sę, nie rezygnując ści" i Ż'Ołą.dka. d3!lly stolik, takież składane krzeseł biwakU". I konstat()wat, że wcze-
z d<*.a.roia tam, gdzie jest coś na· I ka i ~grabną. walizkę z nakryciem, ' ;ju:ej od nich był mądry ... 
prawdę godneg.o uwagi. ALE MOONA I W PRZYDRO~NYM co się w9ZYStko zmieści - jak ulał Nie radzę tytko zaczynać o tem 

Od medawna dopieTo mamy takie ROWIE - w kufrze na6zego WO'Ztl. (Wo'zów lnówic z resta.unlt.o-rami. Bo mówią 
mapy w Polsce (wyd. naszego Tou- Tak, tylko te ceny ... Te ceny jed- się tu używa "zamaszystych" - ty bardzo brzydko i ową "mądroM

u 

rifitg-Klubu) i bodajże teraz dopie nak Cię przer~ają. Wcale Ci się py sportowe dobre są, lecz dla smar określają wyrazami, które z tern po 
ro mo7ina .na nich prawie w stu pro nie dmwię i dzisiaj nawet nie dZl- ika.<:zy!). I, wyszu.kaw,szy sobie pięk jęciem nie mają nic, ale to całkiem 
cemtach polegać. Znacznie szczęśliw wi Ci się dość dostaltn.i Franeuz, któ ną okolicę, "z widokiem na morze", I nic wspólneb'o! 
si są pod tym względem Francuzi. 
Ich ma.py i przewodniki l\1ichelin'a 
- to a.rcywzór w swoim rodzaju. 

VI arto ten arcywzór przez chwi:
lę pos-tudjować, nawet jeśli nie ma 
my nararme zamiaru, ani, niestety, 
mciloo6ci wybrać się do Francji sa 
mochooem. Dlaczego warto? Bo sit; 
z nich do-W'tiemy mnóstwo rzeczy cie 
btwycb. 

Cóż może być ciekawego w ma
pie samocho.<klwej dla człowieka, 

który nie ma samochodu? Czem 
zai.nteresować może taka mapa ob
cego kraj u kogoś, kto ani myśli tam 
jechać? Dla studjów goograficz
nych z.naC7JJlie odpowiedniejszy bę
dzie zwyczajny atlas i - ewentual 
nie - encyklopedja! 

Otóż właśnie m3ipy i przewodni
ki Michelin'a to coś zupełnie swol
stego. I m6wią nam one o Francji 
i Q Francuzach wiele, bardzo wi~ 
le. . 

Cóż. mogą mówić więcej, ponad to, 
jaka tam jest sieć dróg, jaki ich 
stan i co godnego widzenia? Co wo
góle I!IlDgą powied7Jieć o Francu
za.ch? 

DOBRY OBYWATEL 
WAZNA! 

Proozę: 

RZECZ 

Taka zabawna mapa, na ktarej 
niektóre maleńkie miejscowości za
znaczono tłustym drukiem, inne 
zaś, dużo od nich większe - dru
kiem 7JWyk!yrn. Za.by.tIti architektu
ry? Piękno krajobrazu? Broń Boże. 
Bądźmy na chwilę praktyczni, tak, 
jak właśnie Franeuzi praik.tycznl 
być potrafią. Czyż tylko oczy sycić 
będ7Ji.emy na naszej wycieczce? "Bo 
g~ić umysł j serce?" Czy nic pań
I>t;wu tnie mówi np. pora obiadowa? 

A więc jednak mówi! No, to po
szukajmy właśnie na tej pięknej ma 
pi e, gdzie na.<! dobrze nakarmią. Bo 
to jest mapa ,,kulinar.na". Te wy
Hu:szczone nazwy informują, że w 
tej miejscO'Wości kuehnia jest -
nawet jak na francuskie stosunk1-
świetna. Druk półtłusty oznacza 
kucłmię dobrą, druk zwykły - śre
dnią. O złej niema wogóle mowy. 
Takich miejscowości wogóle nie za 
mieszczono na tej mapie. 

Zajrzyjmy teraz po bliższe infor 
macje do skorowidza. Przy nazwie 
miejsco-wości 'Zlłajd-ziemy tu nazwy 
hoteli i restMrracyj, gdzie tej do
brej kuchni trzeba szukać. Nie za~ 
błądzisz, wędrowcze, podróżując z 
przewodnikiem Micheli.n'a! Trafisz 
napewno na obiad, gdzie należy, i ty 
le za me~ zapłacisz, wiele ci kie
szeń pozwala. 

ZWLASZCZA, GDY NIE JEST ZA 
DROGI I " Z KOMFORTEM" ... 
Bo i w tern ci Michelin dopomoże. 

Tutaj, popatrz, trzy gwiazdki. V
waga! Bardzo drogo. Dwie gwiazd
ki - już cokolwiek taniej, ale się 
jefteze nie ciesz; - jedna gwiaz
da, to dopiero coś dla Ciebie, cho
etat nie myśl, że i to "za darmo". 
Bo jedna gwia0dka mówi, te menu 

, 

, " ,.' .' ". !. "-,;- ; 

Co sie stało z Kingsfordem Smithem 
.bohat.erem lotu IInq'ja-lłu!iitrolja 

W czoraj dzienniki całego świata dzin, W następnym roku poprawia tu. Wraca do Londynu, aby czekać 
przyniosły krótką wiadomość: Stra- , go jeszcze uzyskując czas 9 dnł 21 na poprawę pogody i mozliwość 
cono wszelką nadzieję odnalezienia I godzin. W następnych dwóch la- podjęcia lotu nanowo. 
Kingsford Smith'a. Poszukiwania tach rekord ten został pobity przez LOT OSTATNI 
jeszcze trwają. Scotta i Butlera, w 1933 pobija o- W dniu 6 bieżącego miesiąca o 

statnie rekordy Smith uzyskując 
godzinie p6ł do siódm~j rano star-

W MAŁYM DOMKU czas 7 dni 4 i pół godzin. . . P th b'd ' . , tUJe wreszcIe wraz z e y 1'1 ge m 
Tych kilka słów wnosi do małe- Gdy w roku 1934 ma Sle odbyc l t . k L p' t . . .. - z o ms a ympne. lerwsze e apy 

go domku w Londynie atmosferę · wyscIg na trasIe MIldenhall - b 'I" Ląd' 
tragedji Od kilku dni młoda kobie- ; M,elbourne, Smith postanawia wziać rrztekywa SŹACZtęs lWhle. t uJe

B
po

-
. I . d' ł k' d' czą owo w entlc, po em w ag-

ta, pani Smith dzień i noc czuwa, I w mm u zla. Ma wszyst Ie ane d d' . AlI h b d' P b . .. a zle l a a a Zle. rze ywa 
aby biec natychmiast na każdy sy- na zdobYCIe palmy ZWYCIęstwa. NIe 6500 kil t' l' . d t . t t d" , . t . 01Ife row, czy I Je ną rze-
gnał telefonu bo może J'ednak I f: e y, u aJąc tnę na mIeJsce s al'- . t . 25 d' L d ' ... , . . Clą rasy w Clagu go zm. ą u-
bo · może wreszcie doczeka sie ja· tu drogą powH:trzną, aby wyprono-. . 'Ak b' _~ .. . I' l k Je raz Jeszcze w ya 1 ... napr~Tf,-
kiejś uspakajacej odpowiedzi mo- wac sarno (lt, ws utek droDnego 1 . . . d ,. ląd - ' . , f k 'l' . , no ocze {Uje Sle Wla orn08CI o 0-
że dowie się, że mąż jej został zn>t~ ue e tu SI mka, mUSI lądowac. Przy \ . s· . 

l d . 'd' d' t wamu wIngapore. leziony, że żyje ... Ale telefon mil- ą owamu na meo pOWIe mm ere- I W· d "tak . d ł '1'. 

I
· l t 'l . la omosc a nIe na esz a. ~ 

czy a jeżeli CZ:lsem zadzwoni to me sarno o u ega powaznemu U-I S· dł . k' " . . k d . . " . mgapore po uzszem ocze Iwa~ 
przynosi wieść tyle razy już w cią- sz o ZClllU l, mImo ze naprawa Je-, k't I t 'k ł 
gu tych długich dni słyszaną Ż" go trwa dzień i noc bez przerwy, I m~ ~na ~~I .ego o m a ~!s a~o 
jeszcze nic nie ~iadomo że je~zcz~ lotnikowi nie udaje się przyleclec I es s ~th:ę ~ nplczt

ą bn~d P,OSZUp Iwankil.e , " l mI a 1 e y rI ge a. oszu-
lla żaden ślad Smith'a nie natrafio- na czas I mUSI zrezygnowac:J: . t . d d'ś t I' t 

. , '. ." d' ł ' . ,wama rwaJą o Zl, pa 1'0 uJe s ę 
no. NIeszczęshwa kobIeta op ano- ,,·zlęcIa u zla u w WysClgU. . d kł d . t k B l k l . Al" T b" o a me za o e enga s ą, a e 
wUJ e się, żeby mó,c uspokoić kilko- . e m~ rezygnUje z mys I po I- jak dotychczas n~ żaden ślad lot-
letniego synka, ktory zaraz po prze CIa raz Jeszcze rekordu. Przygoto- 'k' . t f' 

. - . t . b d dł d . m ow me na ra lono. budzemu przychodzi do niej z pła- ",ama rwaJą. ar zo ugo, g yz 
czem, pytając: Mamusiu, powiecz trzeba było zdobyć absolutną pew~ TRAGICZNA TAJEMNICA 
czy tatuś żyje. I zadaje jej to py- ność i niezawounośc maszyny, bo- Nigdzie nie odnaleziono choćby 
tanie tyle razy W ciągu dnia. wiem jakiekolwiek nieprzewidzia- szczątków samolotu "Lady Southerll 

. ~: lą,d,owall.ie. przekreś~iłoby mo- . Cross" i oczywiście z każdą go-
KIM JEST, CZY BYL _ zhwosc pobICIa, tak mf'słychanle I dziną nadzieja na odnalezienie ich 

KINGSFORD SMITH? "wyśrubowanego" czasu. Trzeba jest coraz mniejsza. Najprawdopo-
Australijski lotnik długodystan- było wyczekać na odpowiednie wa- dobniejsza wydaje się wiadomość 

sowy, jeden z asów lotniczych ŚWHl l'un~i at~osferyczne: poczynić na przesłana' z Singapore o tern, że 
ta, mający swą piękną kartę w hi- całeJ traSIe wszystkIe przygotowa- . jeden z lotników widział lecący w 
storji lotnictwa. Jest jednym z nia, aby w czasie lotu zabezpie- . płomieniach nad zatoką samolot. 
pierwszych. którzy przelecieli ('zye się przed wszf'lkiemi niespo-! Oznaczałoby to śmierć obydwu lot
wzdłuż Afrykę w locie Londyn _ dziankami, aby nie stracić ani jed- ników straszna śmierć od ognia w 
K,apsztadt. W 1928 roku odbył nej minuty zbytecznie. powietrzu i odpoczynek wraz za 
wspaniały lot nad Oceanem Spo- PIERWSZA PRÓBA szczątkami E;amolotu na dnie zato-
kojnym z San Francisco przez Ha- Wreszcie w dniu 23 październi- I ki. Nie tak łatwo fale zatoki zdra-
wa;e i wyspy -Fidżi do Australji, Po ka bie'1cego roku Kingsfol'd Smith azą tajemnicę, czy przypuszczenia 
rekordowym locie Berta Hinklera decyduje się na start. Napotyka' te są słuszne ... 
AngIja - AustraIja w ciągu 15 i jednak na pierwszym etapie lotu I A w małym domku w Londynie, 
pół dni, Smith w roku 1929 bije ten l "ak nicsprzyjające warunki atmo- I nieszczęśliwa kobieta wraz z ma
reko~d przebywając trasę dłuższą sferyczne, że decyduje się na lądo- łym synkiem modli się dzień i noc 
o 1600 klm. w ciągu 12 dni, 14 go- wanie w Brindisi i przerwanie 10- i czeka ... eudu. 

Jak dostarczano maski gazowe 
dla armJI czechosłowackieJ 

PRAGA. - Na wczorajszem po
siedzeniu komisji wojskowej sejmu 
przedstawiciele wszystkich stron
nictw rządowych z wyjatkiem czes
kieh klerykałów wystąpili ze wspólną 
interpelacją w sprawie dostawy ma
sek gazowych dla annj i czecho-sło

wackiej. Interpelanci zapytują mi
nistra obrony narodowej, jak sil' 
przedstawia sprawa nowozałożonej 

spółki "Fantra". Z powołaniem się 
na doniesienia prasowe. interpelacja 
twierdzi, że ministerstwo obrony na
rodowej bez zarządzenia przetargu 

powierzyło wspomnianej spółce do
stawę masek na ogólną sumę kilku
set miljonów koron. Spółka ta zało
żona została przez pewną osobę, któ
ra równocześnie jest posłem i urzęd
nikiem państwowym. 

Dyrektorem towarzystwa jest pe
wien młody człowiek w wieku pobo
rowym, który wbrew ustawie nie 
odbył dotychczas powinności wojsko
,vej. Modele masek sprowadzono z 
Ą.nglji, przyczem uiszczono opłaty 

T.a licencje, chociaż przestarzałe mo
dele nie k,orzystaj4 wQgóle z ochroDY, 

patentowej. Zdaniem angielskich kół 
fach()wych, modele te są bezwarto
ściowe. 

W odpowiedzi minister obrony na
rodowej oowiadczył iż naj wyższa iz
ba kontroli zbada całą sprawę i 
przedstawi wyniki dochodzenia na 
piśmie. W porozumieniu z przewod
niczącym komisji minister uważa. za 
wskazane sprawie tej poświęcić spe
cjalne posiedzenie 'komisji wojslro
wej. Zgodnie z tem sprawę odroczo
n~ 

,.DZIADY" PO ANGIELSKU. Profe&Ol' 
Uniwersytetu Werkeley w Kalifornji dr. 
Rapall N.yes, najwybitniejszy polonista 
na Uni~etach w Stanach Zjedno
czonych i znany tłlUDacz .,pana Tadeu .. 
~". oraz innych ar':Y~iej literatury pol 
skif:) - wyda w najbliższym czasie tło
maczenie trzeciej części "Dziadów". 

125-LECIE UNIWERSYTETU BERLIN' 
SKIEGO. Uniwersytet Fryderyka Wilhel 
ma w Berlinie obchodził wczoraj uroczy
ści~ lZS-lecie swego istnienia. 

2S-LECIE ŚMIERCI LWA TOLSTOJĄ 
Z okazji zbliżające; się 25-ej rocznicy 
śmierci Lwa Tołstoja Instytut Literacki 
przy Akademji Nauk ZSRR Drz4dza wy~ 
stawę obrazów i prac graficznych. zwią
zanych tematycznie z życiem i twórczo
ścią wielkiego pisarza. 

REMBRANDT NA LICYTACJI. Na n 
cytacji dzieł ~ztuki w Amsterdamie je
~e!, .z portretow Rembrandta z najwcze
srueJszego okresu jego twórczości IUY
skał cenę 62.000 floren6w. 
O~ VAN EYCKA DO BRUEGLA. W 

Paryzu otwarła zosłała w Orangeńe re
t~o~pektywna wystawa sztuki flam.andz~ 
lue, z ~kresu od VaD Eycka do Bruegla 
włącz~le. ~rstl!w~ obejmuje zgór4 sto 
~b.razow, ~lę~dz~eSJąt ryS1lI1ków, dwadzi. 
sela gobelinow l płaskorzeźb. 
ODKR!~ SKARBU Z XVI W. Po4~ 

czas robo~ ZIemnych w miasteczku Ę:ok 
tl~ ~tonJa) odkryto wazę glinianą, za. 
wI.eraJlłcą 1537 monet srebrnych z XV} 
WIeka. 

GOSPODARCZY 
ZAKLAD KREDYTOWY 

w Krakowie, uL Floriańska 55 
komunikuje, że 

poraz drugi w roku bieżącym 
padła główna wygrana 2.XL w wy_ 

sokości 
DoL 12.000 = zł. 106.968 

Da za.kupiOllą w tejże instytucji na 
raty dolarówkę Nr. 1127174. Wła
ścicielam wygranej dolarówki jes\ 
drobny kcpiec m. Łodzi. Szczęście 

Ioprzyja naszym klientom. 
Zamówienia na obligacje wykonu

jemy odwrotnie! 
1201 

lO warszawskIch sqdach 
W siódmym dniu procesu o nadu

życia w Państwowej WytwórJti Te
lefonów wczoraj zeznawali w dal
szym ciągu świadko-wie. Zeznania 
świadków potrwają jeszcze kilka 
dni. 

x 
W procesie o za.jścw, pt'zeduJyb01'

cze w Skie7'niewickim powiecie wczo 
raj zeznania składali świadkowie. 
Między innemi czJonkowie komisji 
wyborczej opowiadali, że z tłumu 
padały pod adresem komisji pogróż
ki. Jeden z członków komisji dla po
strachu sirzelał. Dzisiaj zakońezone 

będzie badanie świadków. 

X 
Sąd OkręgOWY w Warszawie za

sądził ... vczoraj na trzy lata, więzien.i.a 
niejakiego Wladysła'wa Świerczew

skiego, który w czasie bójki rodzin
nej wybił oko swej powinowatej Ma
rji Kutyłowskiej. 

Zajście, które stało się przyczy~ 

pl'oce~u, rozegrało się w mieszkaniu 
pl'zyuI. Nowolipki, gdzie w jednym 
pokoju mieszka osiem osób. 

*ff 

Kombatanci francuscy 
przvH2d2ajq do warszollJJ 

Dziś przybywa do Warszawy dele
gacja b. Kombatantów francuskich. 
zaproszona do Połski przez prezesa 
Federacji Polskich Związków Obroń 
ców Ojczyzny na wa1ny zj.azd tej or
ganizacji, który odbędzie się w nie
dzielę 17 b. m. 

Gości francuskich powita na dWOI 
cu prezydjum Zarządu Głównego Fe 
del'acji, kompanja reprezentacyjna 
Federacji i delegacja Kombatantów 
francuskich, zamieszkałych yv PGł-. 

I 
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tYClE -GOSPODARCZE 

Polsko-niemiecka umowa gospodarcza 
w dn. 4 JiIstiopad.a podpIaaDa. zv I łość byłaby wymagana i lDIOiliwa tył traktat. I się na ud2dela.niu ~. Biejed-

stała w W.a.tB&aJWie umowa gospo- ko przy nieskrępowa.nych obrotach Zgodnie z dotychczasową llrakty: nokrotn;i~ dłu.gote;rminolwych. Umo
d8lroZa poł$b) - tńemieeka. Ze WMY- bandlowych. Polaka mogłaby dać ką polską BlSty kDntyngentów nie bę wa gOSpodarcu. jak mQ'Ż.na !!ędzit 
stkieh umów, ~a.ntych dotych- większą ich ilość tylko wza.mian za dą ogłO!SZlOne. Podane zostało tylko z komunikatów rządowych i ~nfor
czas p:t'lłErZ Polsk.~ 11 Niemcami. 'wie- uzyskanie szerszego zakresu wywo- w ogółnych zarysach j-aJtich towa- macyj prasy niemieckiej. nie prze
&o po<lpiM.n:a jest na.jba.rdtAej zbli- żonych to.warów z węglem na cze- r6w będą one dotyc.zyłr. W naszym widuje rozwiązania. azczeg61niej w
tona do normalnej 1IlDOWy bandlo- le l bez o.gra.n:iczeń dewizowych. wywooie najważniejszą rolę będą zakresie przywozu na kredyt długo
wej. Zakres jej jest jednakże węż- Najważniejszem zagadnielliem w odgrywały produkty rolne, jaJe drze terminowy. Natom.iaat podobno 
8zy~ gdyż nie objęła szeregu zagad- tl'1lk.tacie jest przyznanie Niemcom wo, gęsi, masło, ser, jaja, SPirytus/ Niemcy zgodziły się na ułatwienie 
nień narmO'Wany~h w umow~h han- klauzuli najw.ięksrego uJ'll"ZYWile5o-1 i po iI'a~ pierwszy od 1925 r. świnie szybkiego uzyskania gotówłd przez 
dlowyeh a przedew~&iem spraw, waILia. {'oraz więc pierwszy od pow- Ma?; wYroby przemYlSł.owe, jak: pro- , naszych eks,porterów przez danie 
OOtt,ycmą.eych p.raw obywateli etron stania Państwa Pol$.iego Niemcy duMy hutnictwa telaznego, cynk, I "Naczelnej Kasie ZaHctr.k-owej" he-

. umow.ny.ch do pobytu . ~ osiedlania zdob)"Wla.ją llloOIt:no.ść walki k-onkuren węglopochodne, produkty naftowe., dytu 'W wysokości 10 milj. złotych, 
się na terytorjum atrony tlDlownej, cyjnej na ~ polskim na warun- N~c dotychczas nie wiad<>mo, C'lY t. j. 9mDę odpo~adaj~ w przybli
z.akładmtie spółek akJeyj:nyeh, spraw kaeh równyeh z innymi naazymi kon sprĄWta wywozu naszeg-o węgla zo-I żeni u dotychoza-sowemu miesięezne
komunikacyjnych,portowych iżeglu trahentarni. Znana jest zdol- stała w ten czy inny sposób załat: mu wywozowi z Polski. W .ten spo
guwy.eh. Sprawy te ibędą nadal re- ność konkurencyjna przemysłu nie- wiona. Komunihty rządowe milczą sób będą mogły być pokrywane przy 
g.Wowa:ne według dotych~wyeh mieok.ie~, to też należy się obawia\~ na ten temat, z czego można wnosić najmniej częściowo należ.ności JWl

obowiązujących norm prawnych. strat nietylko ze strony innych że tutaj nic nie uzyskaliśmy. Z ogól- szy,ch eksporterów przed wpłynię-
W każdym rame Il()wa UllWwa jest państw zagraniczny<:h, ale również nej .sumy wywozu drzew~ w postacl ciem do Zahanu za towary przywo

poważnym krokiem naprzód w unor-I i ze strony przemysłu polskiego. okrąglaków, tarcicy i fornierów ma żon e z Niemiec na warunkach kre
mowaniu naszych stosunków gOSpo-l Zyski Niemiec z wzajemnej klauzu- osiągnąć sumę okoł'O 40 mi1j. zło- dytowych. 
dal'czych z Niemcami. Wchodzimy l li największego uprzywilejowania tych, a świnie około 38 milj. zł., co I Ro:związanie to jednak jest tylko 
Wl~ z t~ umQwą na dr~:().gę n.onnal.j bę.dą n~e\-vątpliwie ~ięk.sze dl.a Nie-, dał'O~y ~l{oło połowr ~łeg.o Wy,:"<>zu połowiozne. Kr~~y długotermino
neJ Wymlany towa.roweJ, dOpuszcza-, mlec D1Z dla PolskI. WS2ystkle pra- do NiemIec. RoZUlJllle S1ę, ze obhcze- we s.to.sowa.ne d;QSC szeroko przy wy 
llly Niemcy do wwozu towarów na ' Wlie znJżki udzielone przez Polsk~ I nia te są czcsto teoretyczne, i na· wozie maszyn z Niemiec, nie znala· 
równych p.l'aWlaCh oz mnem.i kraj a- ' innym krajom dają kOJ"zyści Niem' leźy czekać, ~zy życie je potwierdzi. zły właRciwego uwżględnienia w u
mi_ To też MWa.'1;a, umow~, pOlll1i- 1 ('om; zn.iż,ki konwencyjne niemieC-I Na,tomiast kontyngen.ty przywo>zo-, mowie. PrawdopQdobnitl dlatego, że 
mo, jej niekompletności, ma już w~ , kic. dadzą korzyści Polscl" tylko w we są bardzo ·zróżniczłmwa.ne. ~1oż- twórcy trakt3ltu nie znaleźli ~dpo
razny ch~er umow! handwwe~' 1 paru arlykuła.ch, wobec mało zrói:.· na śmiało powiedzieć, nie POpełnia-, wiedniego sposobu wybrnięel& ~ 

R.ok<1Warua o zaWaI"Cle tm'tOwy nJe I niczkowanego wywozu polskiego do jąc większego błędu, te dotyczą pra tych trudności. 
były ł.atwe. Rozpoczęte w począt- N.iemiec. W artykułach prasy n:e- wie wszystkich towarów reglamento . Dużym bl'akiem w ulMwie jest nie 
ltach Hpea r. b. trwały z przerwa- mierkiej zaznacza się wyraźne zado- wanyeh o ile ty~k<> są wytwarzane w : rozwiązanie zagadnieIria. eum zaxnro 
mi około 4 miesięcy, a ~l"zeszkodą woll"nie z zawartej umowy i na{}zie- Niemczech. Pmwoli to niewątpliwie I żonych w Njemezech. Sumy te bę
do szybkiego zawarcia umowy byly ja, że uda i.m się wyprzeć Anglję z l\iemcom zwiększyć swój wywóz, I dą mogły być odzyskane przez pol
przepisy dewizowe Niemiec. Inne , naezelncj roli w naszym handlu za- przedew82ystkiem w zakresie wyro- ski ego eksportera ty1ko drog4 do
sprawy zostały dość szybko uzgod- i granicznym. . bów przemysłu chenlicznego, masz)'- I datkowego wwozu -z Niemiec. Takie 
Dione; jedyną przeszkodą było zape ' Wymiana towarowa między obu nowego, el ektrotechni czn'ego, WłÓ- I, rozwiązanie sprawy z komeczności 
wnienie dla eksportera polskiego za I krajami ma się odbywać w stoounku I kienniczego i t. d. OJl'aZ poczynić sta- zostało zapoczątkowane przez Pol
płat! za wywiezione towary. Polska : 1:1. Bilans więc handlowy ma pyć I rani a o ~dobycie ,rynku polskiego : skę i pewna część należności podo
boWIem ma już bardzo przykre do- tylko zrównoważony, pomimo, żel dla samochodów niemieckich, dla l bno została już odmrożona. 
świadczenie z dotychezasowej wy· nasz wywóz składać się będzie w których dotychcz<1S dostęp był zam· Ocena zawa.rlej Ul'J:l,()l\>{)" jest bar-
miany z. Nie~cami. P~tokół. o za- większości z artykułów spożywczych \ knięty na ten rynek. dzo trudna w obe~nej chwili, nietyl-
Jr,ończeni.u W()Jny celnt!J z Nlemca- i surowców, a niemiel!ki z artyku- I W danej mierze pomyślny rozwój ko dlatego, że me r~rządzamy 
mi 21 dn. 7 marca 1934 r. zdawał się łów prawie wyłącznie przemysł 0- , wymir.ny towarowej jest uza1e:i.nio-. tekstem trak:ta:tu, ale również i z 
~ad'Zić do unorm~a.n.i.a ~tooun- wych o daleko posuniętem stadjum I ny od działania umowy rozracbun- J tcg'O powodu, że wstępujemy po ~a~ 
kow han~l~~~ z NIemca.rru. Pow- przerobu. Zarówno przywóz, jak i kowej. D()kła{}nie jeszcze nie wiemyl pierwszy na drogę pełnego elea.nn· 
stały JllO'Ln'WlOSCl wywooowe do Nie- wywóz mają osiągnąć teoretycz.nie jak ten problem został rozstrzyguię- ! gu w zakresie obmtu towarowego. 
miec dla szeregu towarów, które do około 170 milj. zł'Otych, co równa- ty. Od sposobu przeprowadzenia 1'()Z I Z~oda Po.Jski na wymianę w stosun
tego czasu lDńe mogły wchodzić d'O łoby. się zwięk.<lzeniu nafłzych ebl'O- rachunków z Niemcami w dużej mie I ku 1 do 1, bardzo krzywdząca dla 
tego kraju, bądź wSkutek bezwzględ tów z Niemcami o około 50 proc. T~-l rze zależą rezultaty zawartej urno- I PoloSIki, podyktowana została niewl!t
ne~ zakarz:u przywozu, bądź stos'O- ko nadzieja zwiększenia naszego wy wy gospodarczej. Bila.nsowan,ie 0- . pliwie nadzieją na ~iękazenie na
waILia do nrilch staJWek t.a.ryfy ma- wozu do Niemiec płodów rolnych n- bro.tów, jeżeli chcemy uniknąć n<>- : szego Wyw<YZU, s-rezególniej w zala'e 
ksy:m.a.lnej. Niemey zysk.'łły stawki sprawiedliwia zgodę P.ols.ki na zrów wych zamrożeń, musi być dokonywa sie l)l"Oduktów rolniczyeh. To jedno 
kolunmy d:r.ugiej taryfy celnej oraz noważenie bilansu handlowego pol- ne w okresach paromiesięcznych. ! może usprawiedliwić tę decyzję. 
klOIlt.ynganty wwooowe umowne dla sko - niemieckiego. Gdyby te nadzie- Wywóz polski jest przeważnie gO-: Gdyby to zawiodło, cały traktat tra
dużej grupy towarów oraz zapew- ; je zawiodły, traci rację bytu cały tówkowy, wywóz niemiecki opiera ci dla nas rację bytu. 
nieme sf.ooowa.nia k()ntyngentó.w ?u ._ . 
txmomicznyeh dla. innych towarów,! 
<> ale nasz wywóz nie natrafi na ' 
p11Z6SZlkody nie do prze~wy'Cie:i.enia I Bilans BanKu PolsKiego 
na rynku niemiecldm. - I Z8 I-SZli .dekadę lislop.d. 

Niie~etyprZ€Ji9Zk~Ylteryehło pow W ciągu pierwszej dekady listo- biletów skarbowych - o 1,7 milj. zł. wzrosły o 33,2 milj. zł. do 162,7·milj. 
s1;ałY'd~:az ostrzeJ stoso

d 
'łwand e prze- pada za.pas zloŁa w Banku Polskim do 67,6 milj. zł., natomiast stan po- złotych. 

PlISY ewolZOwe prowa Zol y o zamro . .. . . . l h 
. . nas h naJ' ,. • N' zmmeJszył SIę o 7,2 mlbona zJ. do życzek zabezpieczonych zastawami Obieg bi etów bankowyc - w 
::~~ po:::2_ ł h ez.nOSCl w t lem-I 446,5 milj. zł., Jiatomiast stan pie- spadł o 22,2 milj. zł. do 67,7 milj. zł. ~vyniku wyżej omówionych zmian -
~~"'<;lUii yc z WYWOz.u owa- 'ęd . h . d' . k Z l k' h t b ,. .. ł' 46 5 '1' _. d • N" ni zy zagra.mcznyc l eWlz ZWlę - apas po s lC monę sre rnyco I zmmeJszy SIę o ,mi J. u. o 
row do 'leDl'lec. Eksporter naUCZQ· ł' 42 '1' zł d 21 ~ '1' bilonu zwiększył się o 13,5 milj'. zł. 10004 T ł ny ®Świadczeniem przerywał swój I ~~t sh1ę o , mi J. '. o· ,0 mi J. , mI J. z. 

- ..L. ł~ kra' , ""o yc . . do 22,2 miJj. zł. . Pokl'ycie złotem wynosi 42 proc., 
"v'YWfYZ UJU..ą;~ lU, 00 znow pro- s' · 1._ h 'k ed .... ..: P .' kt «.. k' - tat t 1" 

d 'ł d b· b'l N'" uma w'Yl\.Vl'Zystanyc U') wW ozycJe .. Inne a ywa l "Inne pa· prze raczając normę s U ową o '" 
wa Z10 o lar:negO l a.n.s.u z - lem dł 4 'J' -, d "O '1' l "l ły dk'·' k ' . Ab ~':1_ ć te' t l spa a o 18, mI J. Ul. 0..,5,0 mI J. sywa u eg spa OW1. pIerwsza o pun tów. 
canu. y \.I!UJIłUJą· J ewen ua no- .1 t h ....I:·f l 1--1 ~ 6 ni'l' ., d 1"'6" 'J ' ł d St d k to 5 od ś' 1 ż ł te ~---ki 'ak' - UlO ye, przyczem POl'" e welUl owy "l, l J.:tA. o I, ( IDI]. I • . , ruga opa ys on wa proc., po-

CI na·e ao Sl><R:>Ulll w J lS spo- ..... 'sł 21 '1· .1 d 7147 '1' l 02 '1' _l d "398 '1' ł z'yczek ~"stawowych 6 pr""'. 'b . l ć Taką -b b t ", ... ZTO. o , mI). Z1. o ,mlJ J , mlJ. M. o v , IDJJ . Z. .... "'-
go ur~gU owa . ik p.ro ~ ~ o złoty.eh, portfel zdyskontowanych Natvchmiast l}łatne Zilbowią7..a.nia 
zawa.reJe umov.'Y ompensacYJneJ z " 

:~~ ;;a~a:,~~:a~:;i:~: która Unia Zrzeszeń Pąlslłrello Przłmvslu Wlóiienmclelo ułWOrZORI 
Nowa umowa w swej ezęści za

sa.dnitCzej reguluje oorót towarowy 
(Telefonem <id własnego korespondenta uKurjera Polskiego") Łódź, 14.11. 35. 

na podstawie wzajemnej klauzuli W dniu wczorajszym w ZwiąZKu I Projekt statutu zost.al przyjęty I czem Unji postanowiQłlo przekazać 
najwięksq.eg.o uprzywlilejow3Inia w Przemysłu Włókienniczego w Pań- pn.ez zebranie i w najbliższych sprawę wZJl10żenia spożycia wełny 
zakresie stosowoa.nia stawek eeI.nych, stwie Polskiem odbyło się pierwsze dniach przedłożony zostanie do za· krajowej. Sprawa ta była dotychczas 
opłat, formaln.ośei ce),nych; obej- organizacyjne zebrame Unji Zrze- h'lrierdzenia Min. Przem. i Handlu. przedmiotem prac specjalnej komi
muje pona.dto sprawy: tranzytowa-I szeń Polskiego Przemysłu Włókien- Na stanowisko prezesa Unji po\voła· sji, do której wchodzą przedstawi
nia towarów przez obszar jedulej niczego. W zebraniu wzięli ud:!.iał ny wstał zgodnie ze statutem pre- ciele: Łodzi, Bielska i Białeg05toku, 
strony do obszaru drugiej, opłat przedstawiciele 14 zrzeszeń, które zes Karol Ender. a działającej przy Z ...... i~ku Przemy
wewnętrznych, nacjonalizacji towa- zgłosiły uprzednio przystąpienie do Zebranie zakończyła dyskusja nad I słu Włókienniczego w Państwie Pol-
l'ÓW, postanowienia o komiw()jaże- Unji. Reprezentowany więc był w programem nowej organizacji, przy- skiem. (ef). 
rach. próbkach i WMl'ach towarów, ten sposób przemysł- włókienniczy ze 

o świad~~h poc~?dZe.l~iła i <> nie ~zyst~ich. wię~szyc~ i mlliejszy~h T"lko Jed'D rOdzaj banknołó)J (JJ niemczech 
l'ileteLneJ konkurenCJI. Zll1żek tary- osrodków Polski, zarowno z pośród I V oJ 

fowych umowa zawiera zaledwie pa reprezentacji producentów pracują- (ab.) Nowa ustawa, kt6ra poddała na· I banku emisyjnego RzeszJ; pozatem po-
a:ę. Uzysk:lliśmy ZiIliili celne dla gę- cych na rachunek własny, jak i za- ! d:!Oro~ 10 btniejących w Nlemczec.:i zostaną dawniejsze Rentenschein'y i bi-
si oraz specjalną zniżkę dla gdań- 'I robkowo. banków palistwowJ;'ch, podleg,łych dotąd Ilon. ' .. 

." . . . K ". władzom po~zczel!()lnych kraJow (Laen- Rezerwy złota wspomnIanych wyzeJ 4 
sl'.lego b~~ra h o{}ow l anego '. udzlell- Obrady za~alł. p~eze~ . Ender. der), zaw;era poiecenie, wystosowane banków lo.tej&wych zostają przeniesione 
hsmy ,~Ulz~k na w~dy mmeralne,! poczem, z. ra~lellla wlelkl~go pn..eroy i d~ 4 bank6~ krajowych. (bad;ńskie.go, do sk~r~ca R~khsbanku. Wynoszą one 
pIWO. srodki pomocrueze dla produk- , f>łu włokIenmczego ŁodZI do prezy-, wIrtembersklego, bawarskiego l saskIe- 73.2 mlIJ. m, 
cji wyr'Ob-)w gumowy-ch, zabawki i i djum wszedł prezes gen. Maciszew- ' go), zaprzestania emi;>ji banknot6w, po- W ten sposób zapasy złota.~ banku 

. l k' . . d od' ł d czawszy od 1 stycznia 1936. Banknoty centralnym wzrOSlJą do 167.1 milJ. m, Sta 
n~. Jea~n gatune . papler~ .. Zrozt~- ski. Obr~ om p~e~ m czy. a w . . te zGstaną wycofane. nowić to. ieonak ~ędzi~ nie więcej, jak 
Itnałą Jest ztl'Pcl.me tak mew'lelka 1- PawłowskI z ramlema KraJ()wego l J .::dynym banknotem obiegowym hę- (tkoło 4'" pokrycia oblel!u b .. llkllotów. 
lość .zniżek ce~ lVłębu idl i- \ Zwi~zku Prz.emy-słu Włókienniczego. Gzie odtąd banknot Reichsbąnku1. ł. L : 

QJspdłpraca rolnJclla 
polskleto I franCuSkle20 
w cm. 13 b. m. w sali Miniater

stwa Rolnictwa Francji odbyło eię ' 
w8pÓlne posiedzenie przedstawicieli 
francnsJrjclJ. sfer roJn.iczych i dele
gatów połskiego rWrictwa. 

W wyniku obrad uchwalono kilka 
rezolucyj. w których podkreślono, że 
podstawą r~ wymiany pro
duktów rolnych między obu krajami 
wm~n być DDWY traktat handlowy 
polsko-francusk.i. Do czasu .zawarcia 
nowego traktAtu rolniey obu krajów 
mają wszelkiemi sposobami dążyć 
do l"OZ8Zerzenia wymiany. 

Delegacja rolników polskich mbo
wiązała się ze swej strony d7.iałać w 
kierunku powiększenia ~rtu 
fra.JlcuBkieh artykułów rolnych do 
Polski, zaś delegacja fraIll!uska zobo 
wiązała się poczynić wszelkie moili
we kroki w kieruuku wzmożenia 
przywom do Francji ' połskieh arty
kułów rolniczych. Delegacja francu
ska zobowiązała się odnieść się przy
chylnie do osadnictwa pol.skłeh roI· 
ników we Francji. 

Celem wzmał.enia wzaj emnej 
współpracy międz;y l"Olnictwem obu 
krajów, postanowiono :wrganizować 

wspólny stały komitet dla rozwoju 
~łhstwków . l"dlmczyeh francusko
polskich. 

Giełda plenlct2na 
WALUTY I DEWIZY. 

N a wczor&j$zem EebraDia &iełdy walu 
towo-dewizowej w Warszawie tenden
cja dla de'Wiz była niejednolita, przy o
brotach niewielkich. NotowaDO~ Amsłft 
dam 360.90, Brulr..aela.89.75 (- 7}. ~., 
lin 213.45, Kopenhaga lló.80, Londyn ~ 
26.15, Medjolan 43.12, Nowy Jork 5.31~, 
Nowy Joork kabel 5.31.63, Oslo - 131~ 
(+ lQ), Paryż 35.01 (+ 50), Praga 2L96 
(- l), Zurych 172.85 (+ 5). W obrolack 
prywatnych: mad a niemiecka 1,49.7!>, 
5zyling au$łrjaclu 97.75, korona czeska 
20.92, frank francuski 35, frank 1OZW3}
carski 172.80, aulden gdański 78, liry 
włoskie 34, leje llDllUÓSkie 2.65. pena" 
węl!ierskie 96.50, dinary jugosłowiańskie 
10.75, łaty łotewsklie 123, funt qiel.ka 
U.t5, funt palestyński 26.10, d.olar go
tówkowy 5.31.25, rubel zł'Oty 4.76.so. do
lar złoty 8.99, rubel srebm,y 1.86, bilon 
0,86. Bank Polski płacił za baoknotT do
larowe 5,29. 

AKCJE. 
Na rynku akcyjnym obroty były ogra~ 

nicrone, przy tendencji mejednaJ.iteJ. · 
Notowano: Bank Polski ~.75 (-50). 
Węgiel 14.90 (- 10). Lilpopy 8.50, Ostroi 
wiecl,ie 18 (+. 50), Starachowice 32.25-
32.50 (+' 25). 

PAPIERY PltOCEN'l'OWE. 

Dla papierów procentowych tenden
cja przeważała słabsza. przy większycta 
obrotach 70/, stabilizacyjną i 5'1, WaT- . 
szawy nowemi. Notowano: 4ł/. dolarowa 
52 - 51.75 (- 25), .. el, &nwestyqjna ZWT ' 
61.25 - 61.38, odcinki J)O 500 dolarów 
kła 112 (+ 10), SOfo kOIl'weuyjna 65.5(1 i 
(- 50), 5'/0 kolejowa 54 (- 50), 6°/, do- : 
larowa 17.50 (.+ 7-"Ą, 7010 stabilizacJ'jIA 
62, 86/0 listy funtowe Przemysłu Polskie- I 

go 91.25 - 91.50, 41/~0/0 listy ziemskie ~ 
42.75 - 42.50 (- 75), SOfo Warszawy no
we 50.50 - 50 - 50.25 (- 25), SOlo Lo~ 
dzi nowe 45.25 (- 25), 5°1. Siedlec no
we 34 (-- 75), 51/!'!o obligacje Warsza4 • 

wy 7 emisja 55.50, 6% obligacje Warsza
wy 6 emisja 57. Tranj!:a;kcje dQkona.ne a 
nienołowane: 3'/~ pożyczka budowlana 
40.10 - 40, 7% sta1;l1liucyjna odcinlo 
po 100 dolarów 65.75. -gn/o dillonowska-
72.50, 7010 śląska tn.75. 41/%% listy ·zasta
wne Warszawy 58.75, 5010 Warszawy sta 
re 57.50 - 57, odcinki po 50 zł. - 62, 
39/0 pań,otwowa renta ziemska odcinki . 
po 1000 złotych 64.50, za 'fO/o warszaw
ską dolarową chciano płacić 67.75. 

POZAGIEl.DOWE KURs.J 
WIECZORNE. 

Dolary papierowe S,31 t , •• 

Funty (banknoty) 26,13. 
Marki (banknoty) 149,50. 
Dolary złote 8,981/!. 
Ruble złote 4.,75'1 •• 
Papiery procentowe nieco słabsze. 
Stabilizacyjna 61,25. 
S (8) proc. listy waru.. 50. 

Ze śłIJlała flnłlllso"e20 
W dniu 11 listopada b. r. Pan Pre

zydent R. P. odznaczył znanego w 
sfer.a.ch finansowo - przemysłowyeh 

współwłaściciela domu bankowego 
D. M. Szereszowski, dyr. Michabt 
Szereszowskiego złotym Krr.yżem Za 
sługi za iW.ałalność na polu fiDan-
50~ 
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Odbiorniki ' r~djowe w fabryK.ilch Echa Swlęta Niepodległości 
."elnlą 5U/oJe żadonie ku',ura'ae ; qo§podarcAle /. na lal'ach pol~~lch 
W 'któ h ,.1'1 d h k . . h ' dl }larmonl'J'neml', W takt'ch warunkach Wszys tkie rozgłośnie polskie bra- W audycjach brzmiała głęboka nu-me ryc z~~ <I!C pn.:-emy- , ()WlCle ~mec ammwana, we ug po 

ł h P ts . . t .. ..1_ d . tu F d ., ..., N robotnl'k praclłJ'e z zapałem, ły i w tym roku udział żywy w Świę- ta hołdu i skupienia, podkreślająca 
8 fYWy>c W o ce slęgmę o uv 0- r 'm~8 o~ a I Jeg<) mzymerow. a- . 

cie listopadowem Niepodległości. wyjątkowe znaczenie chwili. w któ-:.. 
brego pl'Zytdad.u zagrani!Calnego, I zywa ,się tosyste.mem taśmOIWym. Ty 'Vydział naukowo-statysty?zn! fa- Z pośród szeregu pięknie pomyśla- rej _ po raz pierwszy _ obchodził 
WPl'O"N~ąC głośniki radjowe w siąee robotników podzielono tam na bryk Fo.rda obliezył, że d~ęki mu-
cela uprnyjemnienJa pracującym ich I grupy, dzaały i jednMtk1, z których zyce rwjowej, roootI1icy tych dzia- nych i Wykonanych bez zarzutu au- kraj to Wielkie Święto bez MarSZ<.łł-
trudu. każda wykonuje pewnąoRreśloną łów, w ciągu stu, dni roboczych, 0- dycji, wspaniale wypadły transmisje ka Piłsudskiego. 

N.re będ~emy wymieniali firm z , ("~n.ość w ciągu pewnego, określo- : ~jągają wydajność I20-tu dni. capstrzyka, • przemówienia wybit- Do~onale wypadła audycja 7,bio-
nazwy,aby nie posądzono nas o chęć l nego czasu. Taśma biegnie z wy- l nych osobistości rządowych i ~ poli- rowa wszystkich rozgłośni. nazwana 
nrobietmia komuś ' reklamy, ale pOdoI dZ!iałlu do wyd:..iału, z piętra na pię- DLACZEGO NIE MA JEJ ROBOT- tycznych, poś,",:ięcone 17. roc:ni.c~ ,,~pe,lem Pracy". Pon::rsł i v;ykona-

NIK POLSKI? . Odb~dowy Pangtwa PolskIego l JeJ I me pozyskały tu skupIOną uwagę ra-
kreślamy ten fakt, jako godny uwa- tro, a na niej l'2ęśoi ,samochodowe I . T' 1\1 łk" PI'ł"'''cls'rl' ''mu, dj·osłtlChaczy. ' .. h ł R d' f b to ' h d ,. t d" k' ., I worey . argza OWI.., .. "v 
gl I} ~ W'a y, ..a. JO w . a: r!ce, p~zec o zą rozne s ,3: Ja wy ' oll?ze- I' Dobre ~ory ~arto p,r:enos~~. na I 

Pade~~ewskl W POlsklam Radjo n<l1WlO8~, zapewne JUŻ stars.ze] daty, ma. T.() s-twa-rza -duzą monotonJę, a nasz grunt, gdyz km:zysc S'tąd Jest 
jeżen ehodza o zagranicę, a zwłuz- ta znowu - znużenie psychiczne I oClZywista, o czem poucza doświad- ! 
cza - Amerykę, Przypomina to je- pracującego, I F()rd stwierdził, że czenie innych. Taki jest też pogląd ! HI 7 !I-q rocznicę UJle"~leqo artę,stq 
gzeze inne, ..dobre doświadczenia z w ll'iektóryen dZl'ałach, gdzie niema Instytutu Spraw Społecz.nych w I 
czasów, kiedy ni e było radja. . 11 ~k~ maszyn,. a uwaga robotńika \V ~~r3~~.~ie, któ? twierdzi, że zaga- 'I . Czyteln..i.cy p~-a~y. cod~ennej, zwła-

ORKIESTItA PRZYGRYWA I me Jest wytę.wna - tam muzyka dmeme J€'st wa~ne, ale wymaga sta" szcza walszawskieJ, WIedzą o tem, 
j('st znakomitym bodźcem, bo podno l'a,nnego przygotowania, I że stolica, a wraz z nią eała Polska 

DO PRA?Y . ' si stan psychiczny, a ruchy czy,ni . Cith. zamierzała uroczyście święcić 75 1'0-

P,:rzeii st.u laty ZgOfą, znakonuty : cznicę największ.ego i najsławIliej-
ekonq.mj&ta a'n gi e Iski - praktyk .i szego mist:r:za tonów doby obecnej, 
te<lretyk - Robert Owen, wp.r<lwa- , Ignacego Paderewskiego. Mistrz W 

~~ł W ~wy,~h f.abr~'kach .muzykę~ Co UsłnSlumn Da antenIe blezqcego tugf\dnra' s~ecjalnem. piśmie prosi! ? zaniedb.'l.-
\~ tedy Jeszcze nie byli) radla, a 1'0 J J , J U Gl J nIe wszelkich uroczystoSCl. W skrom 
hotDiko-m ,~r~grywały orkiestry dę D,ziś, w piątek, .15:11, .o godz. 17.?O ar- . lodyjna operetk'a p . t. "CZAR WALCA', nych więc granicach obchf',dzi Pol-

jewskiego, oraz znakomityr.1 wy pró
bowanym interpretatorom utworów 
'paderewskiego: Anieli Szlemiilskiej, 
(śpiew), Józefowi WOlillSkicm\l 
(śpiew), oraz uczniowi Mis tl'7...a -
Stanisławowi Szpillalskiemu (foJ·tc
pian). W programie fragmenty z 1)

pery "Manru", pieśni do słów Asny
ka i Mickiewicza, oraz koncert fol'
tepiaJl()wy a-mol. Koncert poprv..edzi 
prelekda prof. Rei flsa ( z 1{raIwwa). te. OC'ZY"Wllscle muzyl~ grała w tym cyclekawy reportaz . nuda Krakow na I W niedzielę. 11.11, o godz. 13.00 fra-I skie 'Radjo owo święto które jest 

czasie i w tych warsztatach, gdzie w,szystkie rozgłośnie polskie p. t. Z ZA- gment ze słuchowiska "PONAD ŚNIEG" świętem nietylko muzy~znem lecz 
nie tOOgh odrY~ać uwagi robotni- KIE,ADUU ANATOMJI_ PATOLOGICZ-j Zeromsk:ego nadaje Warszawa na WSZ)'-I t 1 .... ~ k lt l 'Hm szero'!: ,- .M, s",n~'·. erJ., e 

. . ' .' , • . N _.J • J. O godz. 18.4" usłYSlZymy STA'I stkie rozgłOŚnIe polskie. al\.ht: U ura nem. U ii 11]/ O.. '10 . 
ka od Jego zajęć: a .pnecJwme -: po- RE WALCE. I O H.ej "LUDZIE . BEZDOMNI" Ira' Polskie Radjo organi :mip 1'\1\ cz."ść -'-........ -
bu-dz:'łła g'O d~ "'Y'91łku, a pr.acę Jelfo W sob?tę, 16.11, o g?dz. lS.~ ~Varsza I g~ent z powieści· . 9 lS.{)O powtórzeme Paderewskiego dnia 18.XI, ó g.OdZ. DZWONY Z BETLEEM W GRU7-

or;ym!lł.a ryttnl~ną· w~ nadaje na ~szy~t~l~ rozgłoSlIllle pol- pięknego słuchQ.wiska p. t. "KAPITAN 21 30 koncert poświęcony Jego tWÓl'- ' DNIU 
skUl fragment z pOWItsCI p. t. "SóL ZłE- STATKU SIVEKING". O 2().OO-e· teóo I ',. . . ... 

GENJALNY FORD STWlEDZIL MI". 9. godl:' ,20.00 "MOZAJK~ MUZY-I sa~ego ~a ~arszawa . .nadaje na 'WSZY_ I' CZOS~L W.ykO~aDle konc~rtu .powle- nada nowa radJostacJa w Jero7.0b-
'1.'0 SAMO CZ-r:-rA . A o IlO~z. 21.00 audyCja dla Po' stkle rozglosme polskIe operę p. t. rzono orklestIze symfomęmeJ P. R. mie 

lakow z zagramcy 1 o 21.30 "WESOŁA "HALKA" Monlullzki. . - pod dyrekcja Mieczvslawa Mi erze- W Jeroz,olimie ukoilczono J'uż bu~ 
W olbreymi.ch fabrykach Forda w SYRENA" O "d 2200 b . . . 

• sO z. . arwna I me- W pon!edziałek, 18.11, o godz. 16.45 d<lwę 'nowej' stu.,l<ilowU!toweJ' stacji 
Detroilt, da'wniej grała orkiest"ra, ł k l ___ .2 

US yszYIl}Y s -e~z p. t. ,,,ClEN M.IĘDZY nadawczej. Obec.nie wykończa się je 
podabTriJe, j ,a,l{ U Owena w Anglji, Ił I KUMOll{AMI . . 0. godz. 17.50, Ciekaw'! 
teras ~tąpiły ją głośniki radjowe. · ' pogadanka dla wszystkich p, t. "Z PO- M E L C H J O ·R szC'ze s-tudja i p.rzeprowadz.a kabel 
Nie wM.y~y może wioozą, że pro- R A D J O . DRóźY PO OGRODACH ZOOLOGTCZ- " .specjalny d,o Betlee-m. Nowa radjo-
du-keja samochodów u Forda jest cat . NYCH W EUROPIE". O ~o-dz. W.OO ' W ANK OWI CZ stacja .'Zaczn~e nadawać regularne 

DLA KUPCAW 'I AUDYC.JA. ŻOŁNIERSKA. O godz. Z1.30 yl'ogramy dopiero w końcu ,grudnia 
, I V KSK01NECGEO~.T UTWORóW J. PADEREW- V 3I l.'. b. Piierwszą audycją inauguracyj 

f ftt'tlual muzU1,! nall'klel ~ ehiai'lI= ib! 1 . "'ł ' 7 .1\ ł''' ~ I We wtorek. 19.11, o godz. 20.10 War- F/~$I1_I/tIIUmmm\\'P%.~'~ llą, ma być transmisja dzwonów Be 
W Hoiand ~I I I stawa nad!\je na wszy6tkie rozgłośllie c:Tt -. tleemski.ch O północy, wedle czasu 

, p;>lslde · MUZYKĘ LEKKĄ Z UDZIA- miejiSOOWe~, dnria 24 grudnia r. b. 
Lenen po wystrzale leci normalflle ~a ŁEM KAROLA HANU8ZA O 

transmituje z mia .• tll lIiaestrich w driiu l I . !!9dz. Dzwony jerozo}.imskie z BetIeem, 
l ~ ~ . t I t' l " 121.00 transmisja fesłivalu z KONSER· rr etran sm' I'towa" maJ'ą ,vs:zy,stkl'e sl'1-

15 u.iop ..... a l{Onc~~ ~ es lva, P08V~ęC(tO. WATOR.nJM WARSZA WSKIEGO. A o ~ v 

' ny wyłąCZ11It" POb!.lel muzyce wsporcze- 22.30 ciekawy odczyt p. t. "OSTATNI ne radjost3;Cje świata. Niezawo-d-
mej. Urkiestrą symfonlczną dyryguje LAliRt:A l' NAGRODY NOBLA". l nie więc usł.YlSzymy je talkże z an-
znakomity kapelmi;;trz Hennann, Fesli- , 
"3.1 ten 'ob.:;muje utwory: Karola Szy- W środę, 20.11, o godz. 16.00 ciekawa ' ten Polskiego Radja. 
manowsklega, Tan"manna i Łabuńskie- audycj3. dla dzieci p, t. "WĘDRÓwKI l RADJO NA LITWIE 
~o, a więc kompozytorów najbardziej ::>OOKOLA GLOBU ZIEMSKIEGO"; o I' Prasa litewska podaje, że na Li-
w1<pólc%esnv. cb. Labuńskie"o wykonany \ godz. 20.00 usłyszymy lekką audycję m\1 1 

5 y • KABARET MOJEJ MLO twie J'em zareJ'estrowalIl"'(>ł! 24.075 
bltdzie "Tryptyk Pastoralny", Szymanow I DOSci .. ~ """1 ,,~ 
skiego zaś IV SyJ1'lfonjaz udziałem sa- ' I radjO'aparatów, W tem: 7.236 detekto 
mego kompozytora. W ten sposób zapo··l · I W crwartek, 21.11, o f!odz. 21.00 War- REPORT A~E RADIOWE. I ro'wy,ch, 4.120 z akumula:toraJrli i 
zn:J. się publiczność holenderska, ora~ I szawa nIldaje na wszy'stkie rozgt-oŚriie\' Z p R U S W S C H O D N Ie H 12.719 włączonych do sieci elektry-
radiosłl1chac7.e I,;ałego świata, posiada' , polskie z Tealrt.l Wyobraźni pięk,ne siu- 1 cznej, Na 1 stycznia 1935 r. b"ło 
ne aparatów lampowych, z Jlajnowszą W LUDA. &ROP~ g GO~i. 21.50 chowisko p. t. "TUKAJ", według Mic~ W KAWĄ SOBOTĘ O GOPz. 17,00 \ J 

twórczością polską. I i kiewicza . Ody':Col, ' 20.204 ra:djoodbiorników. 

~UZYkA NA F~LI RADJOWEJ 

W sprawie odczytów muzycznych 
akustyczno - konstrukcyjną stroll;;. l pierWotnych ziaren pedagogji mU-I sko muszą tu coś znaczyć - po
Być może, iż kiedyś w przyszłoścI I zycznej, któreby w dalszym ciągu winno się podawać w formlie jak
przyjdzie ~o tego, wiemy jednal~ I m. ogły się rozwillą.~ i. wydać p~żą.,. n~jdoskon.alszej, nad którą kieroW'
napewno. UJ czasu potrzebaby na dane plony. Narazle Jednak stw1er, mctwo dZIału -mUzycznego mogłoby 
to Wiele, a niemniej i zręczności w I' dzić tylko można, że każde słowo przecież czuwać. Tu jednakże mn-

J e7teli wśr6d rozlicznych celów w słuchaniu przyjemność, a z dru· podawaniu wiedzy z tego zakresu, mó.wione w Radjo o muzyce ma Da szę zaznaczyć, , iż prelegent powi
j zadań radjofonji, pragniemy po- giej - zdobywać pewne wykształ- wied~y pełl1ej drobnych szczegó- celu raczej tylko estetyzowanie o· nien wygłaszać sam swoje prace, 
ważnie traktować i 'u m u z y k a l- cenie estetyczne w fotmie miłej i łów, lecz licznych i wymagających I gólne, powierzchowne, a nie wgłę- nąjlepszemu bowiem speakerOWI, 
li i e n i e słuchaczy, to niepodob- niezbyt wielkiego trudu od słucha- przyswojenia ich sobie jaknajdo- bianie się w muzykę istotnie. Ju~ muszą się wydarzać niewłaściwe 
na wyobrazić sobie programów kla- cza wymagającej, Dla tych prele- kładniejszego, Bez całokształtu I sama krótkość objaśnieit wskazuje akcenty; spowodowane niezrozu
sycznych bez objaśnień, które mo· gent6w, którym przypada zadanie wchłonięcia tych szczegółów przez ' to wymownie. W obawie, ażeby słu- mieniem myśli, a czasem nawet wy
gą w danym razie przybierać for- i h.-kiego "kształcenia" słucha.<:zy, jednosikę trudno sobie wyobrazić I chaczy nie znudzić, bywają one tak razu. Pozatem autor, Chociażby na· 
mę ro:tmai~: wz~'ianek, UW~g; r02· ! tel: ~ru~i ~pos~b pl'~~dstaw~a. tru<1- i jej "~,muz)kalnienie" i :-r~dno pr.zy ~ krotkie: !e p~pros~~ ponad kilka wet i nie obdarzony osoblh~rą wy· 
praw, rozbIorów l t. p. a dązrc ma- i nOSCI mewlelkle. Cóz łatwIejSzeg;:, I pUŚCIC, ażeby dalsze pOJęcIa z dZle- I szczegołow, mc bhzsz-ego- o danym mową, wkłada w \\--ygłaSZ3111e wła
ją do uprzystępni~nia muzyki po-' jak do hżdego numeru w progra- dziny formy, czy też ogólnych są· ! przedmJocie powiedzieć nie można, snej pracy więcej życia i przeko
ważnej tym słuchac~om.,którzy lImie dorzucić parę objaśnień, po- dów i upodobań estetycznych (czy. i :M,oje osobiste zdanie o tych pre- nania niż człowiek, po większej 
przygot~wania ~ależytego ?7ie II1~Ja.-_ wiedZ1'eń słóW kil~a .0 kompozyto- I nie odg~·ywa.ią .one roli t~k , ~.;Vielkiej j lekcja:rh .muzycznych ~ R~djo- .r~z" ~zęści obojętnie prz~io.t traktu
do przYJmowaUla aymfODJI, SUlt~ .. , l'ze, o epoce, w ktorej tworzył, o I w przyjmOWanIU muzykl?) mogły l chodZI SIę z poglądamI klerowmc- jący, Odczyty wYPoWladane W spo
sonaty i innyc;h s~ergzych form lUU- znaczeniu i wa.:i:'tooci artystycznej ! się rozwijać rAcjonalnie, Dlatego I twa niemal djametralnie. Ja sobie sóh piękny, krasomówez" a przy-
7.ycznych, Ceł ten nie jest do uzy- " dzieła, o losach, jakie przeszło w t ez umuzykalnienie, to zasadnicze, wyobrażam krytykę muzyczn.ą i tem pełne wagi naukowej, literac
skania łatwy, bo ma się przed sobą. I całym szeregu lat, a jeżeli jest no- pierwotne, wydaje mi się zadaniem , związane z nią prace literackie ja- kiej i arty&tycznej, mogłyby nieraz 
publiezność rozmaitą, to zaś, co we, o tern, do czego zmierza w przy- bardzo trudnelll i dającem się roz- j ko dział, k.tóremu należy się pielęg- mieć powodzenie większe niż Bola 
jednemu słuchaczowi niezbędn1e I szlości i jaki€' może wywołać na· wiązać jedynie w f\zkołach muzyez- nacja taka sama jak innym dzia·~piewackie lub instrumentalne. 
będzie potrzebne, drugiemu wydaje stępstwa swen1 oddziaływaniem na nych. A tu właśnie jak naprzeklÓr, l łom sztuki, i z 'tego te P9wodu rad· Nie potriebują ~yć 'długie ani ~ 

' się nudne i zupełnie zbędne. Zresz- publiczność i na młodszą generacJę' I f'zkoły mu.z~czne Wykazują frekwen I bym wszystkie odcz)'1ty muzyczne czące. Jeżeli mamy radjosłuchaczy 
tą i to, co nazywamy "umuzykal- talentów twórczych. . cję coraz mniejszą., czyli mówiąc I otrzymywać w formie jaknajstaran umuzykalniać o tyle tylko, o ile' ma 
nieniem" mote być dwojako roz\!- Dla nadmienionego kształcp.nia I inaczej, to ogromne audytorjllm niejszej. Przed,ewszystkiem, przecl- to ich. ustrzee od całkowitej jgno
miane, . raz jako nabieranie wpra· wprawy słuchowo - d~więkowej ra- mdjowe nie wzrasta , w muzykaI. miot odczytu powinien być powie- rancji, to niechże p~ajmniej od
wy słuchowo • dŹWiękowej, a raz djo nie posiada środk6w Wystar- nOoŚć, lecz pozostaje na pewnym' po- Tzany prelegentom odpowiednio u· czy t jako środek do tego celu wio· 
jakO. ogłada ogólna, muzycitno. ·esie- ! C~. !\j.ąCY<ih. ~a!ę~ałqb:Y. ;ehyba zor.j :i?nrie .pne~i~tnym ta.k. ,swej wra- . kWalifik~wanym, to znaczy, że nie I dący, będzie cze~ś więcej ponad 
l.ye-ma : Rz.ecż prosta, że znacznIe I ~amzować Js.l<Ies speCjalne kutar Zl!wośCl _dŹWIękowej, Jak 8wych ! może byc narzucany wbiew uP9.doq ząllwkowe uwagI na marginesie 
wi~ ttęść słuchaczy, !t!apytana llluzyc:r.ne w połączeniu 2. pra~tyęz- a~pjrac.'Yj estętycżnych . , haniom ani wbrew iachowemu za.- muzyćznego dzieła, W pośpieehG 
() s~oje ,3lłPtracj. e, ośwla?cży się z n~mi ćwiczeniami, i kr~k za kro- Kto Wie,. czy ćwiczeniu I,Ca,Ia ~"esowi pl':legenta, Od;zyty ,:"cześ- j ~lone. ..: 
pe~oś~lą ża tym dMlglm celem, klem postępować na.przod w zapo-: Polska §pIewa" urządzane przez l nIe zapOWiadane, bez lneognlta - SL Nie~ 
łd7ł I jelJnAi atMn)': It~ Dli~ znaniu aluchaczr z. JDU..ąkll i jej Rad,lo, nie .-.wierają w ~ł:Ue tych ho ~ci~ prele~t i jap 1LaIWł-. . -



W wirze :łycla -
Uł~tCIJlenla meldunkowe 
Wprowadzono ostatnio znaczne 'U

łatwienia meldunkowe. W1Istarczy 
kupić kwestjonarjusz (dziesięć gro-
6Z'lI wszystkiego), W'ljpelnić "X" po
zycyj (ilość wh znacznie zmnięj8zo
no), oddać go potem panu dozorcy i 
już czlCJwiek jest zameldowany. Pro
sto - Łatwo - wygodnie. 

Rzeczywiście. Pan Teles/ar Ranka 
jest zupełnie innego zdania,. Miesz
kał do sierpnia fl.a G rochowie, potem 
wyjechał na dwutygodni01.U!J urlop. 
Nie wymeldoWljwal się, bo i poco? 
Przy W1jjeździe na urlop nie trzeba. 
Ale z urlopu uJreszcie wróciŁ i zatrzy 
mal się (tymczasem, póki nie w,aj
dzie pokoju), u rodziny - na kow
tiji Lttbeckiego. 

Pokoju nie wynajmowaJ. na,razie, 
bo na urlopie pieniądze się jakoś 7'0-

Z I~zJ:!J, u gościn.a nic go nie koszto
'Lcala.. Ale dozorca w domu u kuzy
'16w żądał meldunku. Pan Teles/or, 
owszem, nic nie miał przeciwko te
HU - i dziesięć groszu dawał na 
b !.an ki e t i obiccał go wypełnić .• 1le 
cóż ... 

- Kartkic 'Wymeldttnkowe pan 
'jJl'zynieś, tylko na tamtej kartce 
można zameldować. 

) Jechać ncL Grochów? Nie miał nie-o 
stetjJ na to czasn pan Telesfor, od
kładał z dnia na dzień i tak minął 
wrZCSt en. We wrzcśniu przeprowa
dził silJ wreszcie do ulasnego poko
ju - na kraitcu Mokotowa. I tu 
znóu.l ZIICZęto go męczyć o meldunek. 
Zac.;ęły się te same Tozmówki. J e
chać z Mokotowa na Grochów, gdy 
się pracuje - jest pr'uwie niepodo
bieństwem. A czas uciek.a. 

Wreszcie znalazł pan Teles/or kil
ka wolnych godzin i pojechał n..a G1'0 
chów. Ale tam mu powiedziano, że 
wy"~eldowano go z tem. że wyjechał 
1V 1Liezn.anYln kierunk7l, przeto od
cinka nie dostanie. 

ZalromulIikowal tQ swemu dozor
cy, ale ten odrzekl, ze wymeld1mek 
"musi być 7nw,oulO" i że ina.cze; za
meldou:a.ć się tlie s-PQsób. 

Pan Telesfor dostał jakieś zawia
domienie, że za niemeldOW(J,nie za
placU ma, k.arę. Peumie ją zresztq 
za.płaci. Ale jak biedak się ma za
?neLdo1JJać, bo uparł się i chce to zro 
bić lroniecmie. A nie pozwalają. 

(ar). 

DRUGIE OGLOSZENIE 

Za.roząd Częstociekiego Towarzystwa 
Fabryk Cukru, Spółka Akcyjna, zawia
damia pp. Akcjonarjuszów, że w dniu 
27 listopada 1935 r., o godzinie 3-ej po
południu (tS-en, w siedzibe Zarządu 
Spółki w Warszawie, przy ul. Kredyto
wej N~. 6 odbędzie się Zwyczajne Wal
ne Zgromadzenie Akcjonarjuszów z na
stępującym porządkiem dziennym: 

1) Wyb6r Prq;ewod:niczącego. Z) Spra
wozdanie Zamądu z działalności Towa
rzystw'a za 1934-35 rok. 3J Sprawozda
nie Komisji Rewizyjnej. 4) Zatwierdzenie 
sprawozdzn.ia Zarządu i zawartych w 
niem wniosków oraz rachunku zysków i 
·strat za rok operacy}ny 1934-35 i udzie
lenie Zarządowi pokwitowąnia z wyko
nywania przez niego obowiązków w tym
że czasokresie. 5) Podział zysków i prze~ 
?uaczeme nadwyżki bilansowej. 6) U
chwalenie kredytu Da inwestycje i nowe u 
urządzenia ocaa: upoważnienie Zarządu do 
poczynienia w łych granicach wydatków 
inwestycyjnych. 7) Uchwalenie budżetu 
na 1935-36 r. łącznie z wynagrodzeniem 
CzłODków Zar.ządu. 8) Wybór pięciu 
Członków Komisji Rewizyjnej. Właści
ciele akcyj na okaziciela, życzący so
bie uczestniczyć w Walnem Zgromadze 
Jliu, winni najpó:tnief do dnia 19 listo
p~d.a 1935 r. włl\czniezłożyć w Z:u-zą
dzie Spółki swoje akcje. lub też zaświad 
czeme, wydlU1e na dowód złożenia ak
cyj u notariusza, lub w jednej z krajo
w):ch instytucyj kredytowych, zatwier
dn'n,ch przez władze. W zaświadczeniu 
wmuy być wymienione: imię i na.zwisk() 
ah.c:joDarjusza, jego adre3, ilość i numery 
akcyj oraz winno być zawarte oświadcz. 
nie, iż akcje lOie będą wydane przed u
kończeniem Walnego Zgromadzenia. Wła 
$dciE:le akcyj imiennych mają prawo u
aestniczyć w Walnem Zgromadzeniu, o 
ile do dnia 19 lisiopada 1935 r. włącz
llie zostali wpisani do księgi akcyjnej. 
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Dożywianie dzieci w szkołach powszechnych' KURJER POLSKI SPORTO~Y 
rozpoczyna się Jutro STUDENCI z ~~f~tWIA W WAR-

l' . 100 _ W nadchodzącą niedzielę "!' sali gim-
Rada szkolna m. Warszawy rozpo- t~ymywały yz htra zupy l. ~ nastycznej gmachu st.ołec2llle) YMCA ro 

cznie akcję dożyWiania dzieci w pu- mow chleba. pytlowego, w mnych Y4 I zegtają studenci wrocławscy mecz ko· 
blicznyeh szkołach powszechnych sto litra mleka i również 100 gr. chleba. I s;cykowki z warsz~ws~im A. Z. S. . 
licy. Akcja ta obejmie stopniowo o- Posiłki będa wydawane cod:ticnnie, I M~cz r07.p~c~me SIę o .g?dz. 19-t~). 

, . '. l . ,. C ś' d' l' I Oprocz wymlenlOnego wyze) spotkanla 
koło 25 tysięcy dzieci. soec1alnie za- oprOC~Dl~e l SWlą~ ZE? c ~lec ., głównego rozegrallle zostaną inne spot-
kwalifikowanych z poiród naj bar- uczęszczaJąca do szkół rueposlada- kania towarzyskie. 
d:tiej wtrzebująeych. jących pomieszczeń dla dożywiania, TRENER AUSTRJACKI DLA POL-

W szkołach, posiadających odpo-I otrzymyWać będzie 'POsiłki w 5 kuch- . SKI~H NARCIARZY: 
wiednie urządrenia, dzieci będa 0- niach rej<}DowYch Rady szkolnej. • SekCja .narclarska ~rakoW6kieg~ A~!::.. 

, sprowadZI. na sezon zImowy austrJacki~-

Saska K~pil otrzyma kanalizację 
Za zgodą Zarządu miejskiego dy- stała za pilną i będzie podjęta wczes

rekcja wodociągów i ' kanalizacji ną wiosna. 
wniosła do preliminarza budżetowe- Budowa kanalizacji na Saskiej Kę 
go na r. 1936/37 kwotę 950.000 zł. pie łączy się ściśle z budową kanali
na przeprowadzenie kanalizacji na zacji w Grochowie, skąd ścieki mu
Saskiej Kępie i 70.000 zł. na wybu- szą być odprowadzane k()lektorem w 
dowanie tamże lokalnej stacji prze- kierunku Saskiej Kępy. Obydwie te 
pompowania ścieków. Budowa kana-, dzielnice posiad.ają przeszło 1.500 do 
lizacji na Saskiej Kępie uznana ID- mów nieskanalizowanych i . wielką 

liczbę rozpoczętych budowli. 

go trenera Karola Wiesera, który popro 
wadzi 2 kursy w Krynicy dla zjazdow
ców. 

Istnieje możliwość, że trener ten zaan 
gaZowany będzie następnie przez zarząd 
P. Z. B. dla zjazdowców grup~ olimpij
skiej. 
1Ir"'IE BĘDZIE MECZU BOKSERSKlEGO 

Z BELGJĄ. 
Projektowane bokserskie międzynaro

dowe spotkanie Polski z Belgją, wyzna
czot;e na dz. 6 i 8 grudnia b. r., nie doj
d7.ie do skutku, gdyż bokserzy belgijscy 
w tym samym terminie mają zakontrak
towany mecz w Irlandji. 

Wobeo tego zarząd polskiego Związ
ku Bokserskiego zwrócił się do Belgów 

Wyścigi konne I c~t;~śbą o podanie innego terminu me-

REZULTATY DNIA WCZORAJSZEGO., Gonitwa 5. Nagroda 3000 zł. dla 3 lef. · ZAWODOWIEC CHCE BYĆ' AMATO-
Tradycyjny "fuks" z wypłatą ponad i st. Sprzedażna. Dystans 1600 metrów: . REM. 

100 zł. za 5 zł. miał miejsce w dniu wczo 1) Dell (ż JagodzińskiJ L. Bukowiec- Uzna~y meda,,:no .~ u.wodow~.a bo. 
rajszym, w gonitwie szóstej za zwycięs- kiego, 2) Lorenzo, 3J Flaga, bez miejsca ksc~ Wielkopolski Jo~koW1ak. wDlosł po 
l<iego Fugasa. Coprawda to Fugas w du- 5 koni. Wygrane w 1 min. 43 sek. bar- daOle o reaktywowaOle go, Jako ama
żej mierze zawdzięcza wygraną swoją azo peWllliie o 2 długości. Tot. zw. 27, tora. " .• 
nieudolnej jeżdzie ż. Kusznieruka na l- fralOc. 8.50, 14 i 8. Zwrot stawek za Te- Z~rząd P. Z. S. ~ałahY'lł podanie Joz-
warze, który w wyścigu miał dwukrot- midę, która została na starcie. ~OW1?~a ?dmowT1l7, ,ze względu na t?, 
nie dobry moment, a na finiszu przegrał Gonitwa 6. Nagroda 1200 zł. dla 3 leŁ. z~ J.O~kowlak pobIerał wynagrodzenie 
tylko wskutek niezdecydowanej takt y- i st. Dystans 1600 metrów: pleD!ęZtle. . 
ki Kusznieruka. Spadek formy jeździec- lJ Fugas (j. RutkowskiJ bar. Kronen,\ MAJCHRZYCKI POSZUKUJE 
kiej wykazał również i źok. Dorosz, berga, 2J Iwar, 3) !sola Bella, bez mi~j- SATYSFAKCJI. 
przegrywając' na Mir;z:ie w gonitwie sca 5 koni. Wygrane w 1 min. 41 sek., Zdyskwalifikowany na przeciąg jedne 
czwartej. Pod koniec sezonu, kiedy ko- dość pewnie o trzy czwarte długości. go roka znakomity bokser poznański 
nie i jeźdźcy gonią już resztkami sił, U-I Tot. zw. 116, franc. 18, 6.50 i 20. Majchr.zycki, odwołał się od decyzji za
wydatnia się nieraz w całej pełni wyż- Gonitwa 7. Nagroda Sprzedażna 2000 rządu p. Z. B. do referendum okTęgów 
szość "klasy" jeźdźców zagranicznych, zł. dla 4 let. i st. Dystans 1300 metrów: w myśl statutu Związku. 
którzy obecnie rudko kiedy przegry· 1J Boune AvenŁure (ż. Gill) st. "Na- W dniu 16-tym b. m. odbędzie się w 
wają miejsca płatne w wyścigu. Wśrod łęcz", 2J Gubernator, 3) Sternblume, bez Poznaniu zjazd wszystkich delegatów o. 
nich rzetelnemi jazdami wyrÓŻnił się nie miejsca 4 konie. WygralOe w 1 min. 2~ kr~~owych. Na zjeździe tym sprawa 
wątpliwie chłopiec Guljas, który w dniu sek. wysyłana o trzy czwarte długOŚCI. Majchrzyckiego będzie rozpatrzona. 
wczorajszym, po swojem dwudziestem Tot. zw. 18, franc. 6.50, 6 i 9.50. POLSKIE KLUBY \V CZECHOSLOWA
piątem zwycięstwie, (w gonitwie trzeciej Gonitwa 8. Nagroda 800 zł. dla 3 let. CJI WYSTĄPIł,y Z Żupy CJESZYIł-
na Kartaginie), przeszedł do kaŁegoiji i st. DystalllS 2100 metrów: SKlEJ. 
jeźdźców. .. . " I .11 Ka~a II (j. ~łoszewski) H. ~ojto- I • W wYniku szeregu wysokich kar pie-

Po rozegranIU gorutwy czwarte), ClęZ- WlczoweJ, 2J Majowa, 3) Fra Diavolo, mężnych i wielomiesiecznych dyskwali
ko zaniemógł ze wzruszenia trener zwy- I bez miejsca 4 konie. Wygrane w 2 min. fikacyj, któremi czesk'a żupa piłki noż
cięskiej La Sirega. 118 sek. łatwo O ;ł długości. Tot. zwyC2.. nej w Cieszyńskim usiłowała znisz.czyć 

Wyniki poszczególnych gonitw były 22.50, franc. 6.50, 6 i 12. polskie życia sportowe na Śląsku za 01-
nó.stęp.ujące: Nas~ępne wyścigi odbędą się. w sobo- zą, Zwią-zek Polskich Klubów Sporto_ 

Gonltwa 1. Nagroda 800 zł. Płoty. tę •. dnla 16 b. m. o godz. 12-tel w 1>ołu- wych Czechosłowacji postanowił wystą-
Dystans 2400 metrów: dOle. Jawor. pić z tej żupy i zorganizować samo dziel 

1} Sfinks (ż. Ziemiańskij J. Zaniew, ną jednostkę sportową. 
skiego, 2) Baby,-3) Effendi, bez miejsca NA SZEROKIM śWIECIE. 
Złote Runo, Mohacz i Lionardo. Wygra. LositCIJonle bonów - Jan Borotra jest dotychczas niepo-
ne w 2 min. 53 sek. bardzo łatwo o 3 i U konanym tenisistą na kortach krytych. 
pół dłt;gości. ToŁ. zw. 12.50, franc. 8 i 22. Fundus"u In'.Ustncll)nefto Niedawni) wygrał on tW'meje loo.dyń-
. Gorutwa 2. Nagroda ~OO zł. dla 3 leŁ. .. W(j y y. 3 skie, a obecnie wygrał wszystkie trZ} 
1 st. Dystans 2100 metrow: Wczoraj wylosowane zostały do mistrzostwa Paryża. W finale gry poje-

1J Grand (chł; Gu!iasJ S. ~~zyckiego, unH)rzenia Bonv Funduszu Inwe- ; dyńc7.cj p0k.0l1~ł Fe:eta 6:~, 6:0, 6:4. \Y/ 
2) Fanega, 3) Nankin, bez mteJsca Nerw . ' . grze podwoJn~J panow, grając z Destre
i Handicap. Wygrane w 2 min. 20 sek. lcltycYJnego, oznaczone Nr. Nr. 16546 meau pokonał parą Feret - Lesueur 
bard.z.o łatwo o 4 długości. Tot. zw. 7.50, 21877, 27611, 29634, 34422, 34518 6,4, 12:14, 7:5, 7:5. Wreszcie w grze mie 
franc .. 6.50 i 8. i 36480 we wszystkich dziesieciu , szanej z pa~tnerką Boegner pokonał w 

GODltwa 3. Nagroda 2000 zł. Sprzeda- . h h - d finale parę Horner - Petra 7ó, 6:2. 
żna dla 4 let. i st. Dystans 1300 metrów: sel'Ja.c ,wypuszczony~ na .. po - : .- Reprezentacja olimpijska Japonł1 

1) Kartagina (chł. Guljas) J. Bareji, etawIe rozporządzema 1\.f1mstra w hokeju na lodzie rozegra 23 stycznia 
2J Bira, 3J Granica, bez miejsca Jontek, Skarbu z dnia 10 listopada 1933 r. 1,936 r. w Budapeszcie mecz z reprezen-
Lauda IV i Gigolo. \Vy~rane w 1 min. 22 (Dz. U. R. P. Nr. 89, poz. 694). ta,ją Węgier . .. 
sek. łatwo o 3 długoscl. Tot. zw. 23.50, W l B k - Para tCLISlstÓW czechosłowackich 
fra~c . .1.50 i 6.50. ' Y osowane ony w,y upywane Menzel·- Hecht pokonała w Osaka ja-

?oOltwa 4. Nag;oda 1000 zł. dla 2 let. są przez Kasy Urzędow Skarbo-I pańską pal:ę ·Tsuda - Miura 6:4, 6:4. 
Dystans 850 metrow: wy ch po 100 zł. za Bon 25-złotowy. - W mIędzypaństwowym meczu pił-

t) La Strega (ż. Gili) hr. RQstworow_ I karskim, rozegIanym w Edynburgu, S:zko 
shiego, 2). Mirza, 3J Maczuga, bez miej-I Dr. GROSGLI H. cja pokonała Irlandję w stosunku 2:1. 
sca 4 k(}OIe. Wygrane w 55 sek. w wal- , med. - Zawodnik sowiecki Paramonow od-
ce o k~ótką szyję . ToŁ. zw. 27.50, franc.! CHOROBY WENERYC~, P!-CIOWE,! był raid pieszy na basie Ma~k - Mo-
6, 5.50 I 6. Złota .. , od 9 r. - 9 'W., NIedziela do 3, skwa, dystans 2754 kim., w cIągu 36 dni. 
.... r=;= 
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\li sprawie zjazdu 
do warszaCIJV fIJ dn. 11. Xł. 
Wyjaśnienie Z N. Projlag3nci, 

Turys. tycznej 
W związku z artykułem p. t. "Warsza 

wa odstrasza przyjezdnych", z dn. 12 
b. m. Związek Propagandy Turystyczne, 
m. st. Warszawy nadsyła nam następują 
ce wyjaśnienie: 

Zjazd do Warszawy na 11 listopada 
nie miał być wogóle w tym roku orlla
nizJowany. Decyzja jE:go urządzenia zapa
dła dooiero w dn. 2 l.ist-opada b. r. i te
f,:>ż róWnież dnia pr.zyznano zniżki kol~ 
jcwe.. Pomijając lo, że przygotowanie 
większej ilości kwater p r y w a t
n y c h wymaga dużego nakładu środ
ków pieniężnych, które Z.P.T. mógł zd.o 
być tylko na mocy odpowiedniej umow1' 
z organizatorami zjazdu, w ciągu dni 
7 -miu (t. 2lIl. od 2 do 9b. m., kiedy to 
zjazd się rozpoczął) było rzeczą fizycz
nie niemożliwą przygotować pa.rę tysię
cy kwater. Związek ppsiada 3 tysiące a
drf!'SÓW mieszkań prywatnych, których 
właściciele z~łosili pokoje dla turystów 
na czas zjazdów i t. p. imprez, ale o ile 
w lecie, kiedy Wa.!'szawa pustoszeje, li
czyć eweatuamie można na całą tę lic?;· 
bę, o tyle w okresie zimowym zmnieJ
sza się Olla dc' minimum Przygotowanie 
więc kwater plywaLoych wymaga spraw 
dzeni.a. czy i/iłoszooy uprzednio pokóJ 
jest w da:nej chwili wolny. Potr:leba na 
to kilku tygodni a nie 7 dni. 

Związek, nie będac inicjatorem zjazdtt 
ani nie bbrąc udziału w jego organiza
cji, z własnej inicjatywy, własnemi śroa 
karni i tylko z tęgo tytułu, że ma obo
wiązek, jak to słusznie w artykule zazna 
czono. opiekować się pr.zyjecronymi, w 
dn. 2 b .m., kiedy sprawa urządzenia 
zjazdu została zdecydowana, przystąpI:! 
do przygotowywania kwater prywat
nych, których zdołał zebrać 300 (oczywi- I 

ście poza hotelami). . . 

"WIEL lA" 
Karowa 18. 

JUŻ JUTRO!!! JUŻ JUTRO!!! 
Hanka O R D O N Ó W N A 
Królowa pioseukil Ulubieuiea 

tłumów{ 
Maria D Ą B R O W S K A 

niezrównana odtwórczyni r61 cha
rakterys~chł 

Antoni F E R T N E R 
któręto D3'ZWisko mó.wi _o za' 

siebie. 
I~o S Y M. 

1()()O/ . mężczyzna. kt6ry porywa 
wszystkie kobiety 

na czele zespołu takich akt-orów. 
jak: BetcMrowa, Zarembilta, Ales
so, Sempoliński, Retro, Redo, 
Kieszczyński, Bogacki, Dąhrowsla, 
Maniecki, Kielarski, Miller, z a a
t a kuj ą War s z a w ę bura
aanowym ogniem doskonałej gry, 
wspaniałej piosenki i niezróW1la
nel10 humoru w wesołej, niezwykle 
intrygującej komedji muzycznef 
Bernauera i OestetTei.chera p. t. 
,.PAN MINISTER I DESSOUS". 

Początek o godz. 2O-ej. 
Prz~dsp1"Zedaż bilet6w 'IV kasie 
"Włelkiej Rewja", w "Icane" [.Mu
szałkowska 118) i w "Orbisie". 

Bilety bezpłałllle i ulgowe b e~ 
względnie nieważDe. 

KomisJa opieki 

M ożeby tak autobusowe 0, 
. nad zabJlkQml "'lImałllV 

M Z lu b P? Dn. 9 b. m. odbyło się pienwze 

Jest 10 Warszawie taka Linia, au~
b1tsowa: "E", która już sporo ldopo
tu przyczyniła władzon~ miejskim. 
Dwa. razy zmieni..ano jej trasę, wre
szcie ią skrócO?w d1..a połowy zatrud
ni()1l,ych tam wozów. Z pocz.ątku szły 
(tne od Politechniki przez Lwo'wskq" 
Pozruz:fl.ską, Wspólnq, Plac Truch 
K1'zyŻY, Wiejską, G Ó'rnośląską, My
pJ,iwiecką do Czerniako't/J8kiej. Po
te11' od d.worca Głównego Alejami 
J erozolimskiemi i N OW'!!1n Światem, 
dalej, jak poprzednio, potem od te
.oź dworca Poznańską i Wspólną, 
teraz co drugi tylko wóz docJwdzi do 
Czerni..akcwskiej, polowa do M yśli

'J.(Jieckie;. 
I zawsze jest w nich pusto. J edy

na to ehyba linja deficytowa. A tak
b11 łatwo było temu za1-a.dzić! 

Bo - o czem, zda.je się, w ostat
'nich czasach z.apontnia'M, istnieje w 
tejże Mszej Warszawie wielka dziel
nica: Ochota z kolonją Lubeckiego. 
Ni<:szczęsna dzielnica. o której - jp
ŚU 80bie eo parę miesię(1f przypor 
~,. m1l~, to tylło poto, 4-

, • pOsied7.enie miejskiej komisji opie-

by jej jeszcze bardzwj pogorszyć I ku i tylko w jedn?/m kierunku robi- ki nad zabytkami Warszaw:, powo
wa.rtm.ki komWf,ikacyj?te. Wozy linij Ła pętlę, lecz takie, całkiem popro- łanej przez prezydenta mIasta pod 
tra'»~wajowych Nr. 7. 17 i !t5 chodzą stu, autobusowe "O", "Z", ,,M" czy przewodnictwem wice-dyrektora Mu 
przepełnione tak, że 11IchlCJ patrzeć, "P". zeum Narodowego dr. Stanislawa 
aż 'POPękają. Już trze8ZCZ'ą 10 szwach Np.: Plac Narutowicza, Filtrowa, Lorentza. 
bardzo wyraźnie - a wra·z z niemi Topolowa, Koszykowa, Pit~sa, Gónw- Komisja opieki nad zabytkami m . 
trzeszczą kości pasaierÓ1lJ i fu.tra śląska, Myśliwieck.a, Agrykola, Czer- Warszawy, obok przygotowaniCI 
pięknych pa,ń drą się na st1·ZęP'lj... niakowska, Książęca, NowY Śtviat, szczegółowego planu ochrony :r.abyt. 

Gdyby autobus "E", zamiast do Al. Jerozolimskie, Grójecka, Plac kóW', ma za zadanie opracowanie 
dworca Głównego, gdzie rzeczywiście Narutowicza .. I tąż samą trasą, w wniosków, któreby mogły bye bez
nikomumniei więcej nie jest po- przeaiwną st?'lmę. Jeśli UJ,Ś koniecz· zwłocznie wykonane. 
trzebny - dochodZt"l do placu Na"~- nie idzie o to, by wozy szły przez 
towicro, gdzie sic, Ztvtaszcza w go- Wiejską, choć sta1ntqil w8zędzie jest 
dzin.ach rannych i od 4-eJ" do 7-ej do tramw'(Lju tak bl'isko, możnabu 
popołudniu tramwaje zdobywa sztur wozy od ul. Piusa pu.ścić przez Al· 
mem, płacząc 1'zewnemi łzami - Ujazdowskie, Plac Trzech K1'ZYŻY, 
miałby napewno frekwencje ?nuro- Wiejs!uł. 
wamą. To, rUI.tt~1·alnie, tylko p-ro-jekt ral-

'('yfko, oczywiście, tTzebaby trasę kiem ind'Y'lvidu.alny, "kanwa", na ktć 
tego au to bUS7t jakoś 1'ozsq4nie ~do- t'ej rrwżnaby h.a/tować, dobierając 

żuć, chwilę nad te'm na serio pomy- logiczne 'wzory. Ale "kanwa" zapew· 
ślawszy. Sądząc z 'Potrzeb Ochoty, 71e lepsza od tel, na której har/towa
najwlaściwsza bulaby tu peuma "re- no dotychczas wsZ1jstkie kolejne tra
wolu.cyjn.a" inoUJaC'ia: pewien typ sy linji ,,E", tak ba.rdzo, mimo prze
okrężnej Enji autobusowej. Ale nie r6bek i obcinań - vJCiąż do niczegr 
takiej, jak była 'Pic1tl 'o/n i r Linj"fl i dla. nikoJlo.. 
".E", która, "tlIlko 'il.a d.ro~n. odcill- TaL. 

ŁODZIANIN WYGRYWA GŁÓWNĄ 
WYGRANĄ DOLARóWKII 

Wielką sensację, nietyllro w Loch!. 
lecz w całej Polsce wywołała gł6wDa 
wygrana w wysokoaci 12.000 dol. w zł .. 
cie; t. j. Zł. 196.968, która padła 2 l~o
pada b. r. na dol2ll'ówkę. T.akupioną n:. 
raty'" Gospodarczym Zakładzie Kredy
towym w Krakowie, prz.y u\. Florjań
skiej 55. 
Nadmienić należy, że jest to już dru

ga główna wygrana W' tym roku, jaką o· 
siągnęli klienci powyższego Zakładu , a. 
bowiem 1 lipca b. ,. wy~: rid l, r ent rów
nież głów!lą wy~l'aną · 

Ostatnia WYgrana spoU<.ała człQwieka 
hiedlleli!o, drobne~o kupca w Łod%!. 

• 
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. męi~ie ~ołoiHnie rzemiosło SIHW~~i800 
I ' 

Polskie rzemiosło szewc
kie ma 'swoją tradycję. za' 
równo patrjotyczną, jak i 
z~wodow~. a szewcy dzi
siejsi. zrośnięci z tą trady· 

, cją, pragną ją pielęgnować, 
mając na uwadze nie tylko 
własny interes, lecz nade
wszystko dobro Państwa. 
Prawo przemysłowe winno 
itę kategorję rz~~iosla o
taczać swoją opieką i dać 
mu rehabilitacj~ Z8- - złe 
uśtawy, które znaczną licz, 
bę ~zewców wpędziły w 
chałupnictwo, zubożyły i 
zagroziły zupełnem wynisz
czeniem rzemiosła szews
kiego. 

Gdyby się W'&Zy'scy szew
cy - chałup~icy połączyli. 
organizacja ich dosie;głaby 
100,000, ludzi ciężkiej pracy. 
dziennie przez 15 - 16 go
dzin jakb~' zrośniętych ze 
swoim stołkiem i najgor
szych proletarjuszy. Po
bierając bowiem za parę 
wykonanego obuwia od 1.30 
zł. do 2.50 zł, znajdują się 
przeważnie w biedzie. nie 
mogąc zarobić na pokrycie 
najpierwszych i najpotrzeb:
niejszych potr2;eb życiowych. 
a na wypadek choroby lub 
braku pracy. nie korzystają 
z żadnych ubezpieczeń spo-
łecznych. -
Nasuwa się więc pytanie. 
dlaczego szewctwo-chałup
nictwo jest tak zubożałe 
i jak~ rolę odgrywa w Pań
sfwie? 

Należy zaznaczyć, że hi
sforja chałupnictwa do 20 
wieku, dotyczy tylko szew
ców, produkujących obuwie 
jarmarczn~ czyli naj lichsze
go gatunku i wykonania. 
Dopiero lata 1901 i 1902 
w granicach b., Kongresów
ki zapoczątkowały szewctwo 
chałupnictwo. Dowodem 
były strejki czeladzi szewc
kiej, które uni~możliwiły 
eksport obuwia do Rosji. 
gdzie warszawskie obuwie 
cieszyło się wielkim popy· 
tern. Dlatego też ekspor
terzy popierali chałupnic
two jako przeciwstawienie. 
czy hamulec na ewentualne 
strejki czeladzi. 

Zaznaczyć należy, że do 
roku 1925 bardzo niski od
setek lepszych szewców pra
cow'~ł w chałupnictwie, .do
piero mało przewidujące i nie 
licz2\ce się z praktycznem 
życiem ustawy socjalne i 
skarbowe sprawiły, że dzi
siaj szewc-wytwórca pracu
je chałupniczo. W skład 
ich wchodzą zarówno maj
strowie szewcy, jak i lepsza, 
uzdolniona czeladź. Dla 
hurtu również chałup~icz·o 
pracuje b. wielu majstrów 
zewckich - sklepi1,<arzy. któ• 

rzy zaopafrując swoje skrom
ne wystawy s),<lepowe . kil
koma parami obuwia. głów
nie pracują dla hurtu. 

Nieliczna, gorsza kwalifi
kacYJnie czeladż szewcka 
pracuje czeladniczo u cha
łupników, albo też jest bez
robotną, a gorszy kwalifika
cyjnie szewc sklepikarz u
trzymuje się głównie z re
peracji obuwa. Wszyscy 

*W 

szewcy, z nielicznymi wyjąt · 
kami, są w Piotrkowie prze
ważnie właścicielami skle
FlÓW z obuwiem; rzadko pro
dukując obuwie, a prowa
dząc warsztat z jednym 
czeladnikiem lub nawet z 
uczniem jedynie dlatego, że 
to upoważnia do nabycia 
karty rzemieślniczej, z po· 
siadaniem której związane 
są większe ulgi podatkowe. 

~ , 

"Nowoczesna reklama 
musi przykuwał uwage 

Jednym z zawodów rze
mieślniczych ulegającym 
częściowemu zanikowi. jest 
rzemiosło malarza szyldo
wego. 

Wynika to głównie z 
nieprzygofowania artystycz
nego do tego fachu. a po
nadtp wskutek konserwa
tyzmu, jaki cechuje ' star
szych mistrzów. nie nadą
żajlłcych za postępem i 
techniką . nowoczesnej re
klamy. 
Namalować czy wyzłocić 

azyld, umieścić go nad bra
mą czy . sklepem. namaloa 
wać n,a szybach napisy , 
przygotować transparenty 
na płótnie - oto wszy. 
siko. co potrafią majstro
wie malarstwa szyldowego 
naturalnie ci "starej daty". -

Nowoczesny mistrz ma' 
lars.fwa reklamowgo - mu-

. si oprócz znajomości rysun
ku i malarstwa, być zara
zem artystą malarzem i de
koratorem. Musi opano-' 
wać wszystkie zasady es{e- . 
tyki i pomysłowości w wy
kąnywaniu reklam. Reklam. 
które zwracałyby i przyku
waly uwagę przechodnia. 
Tu niezwykłą rolę odgrywa
ją reklamy świetlne. Dla
tego feźrzemiosło w zna
czeniu artystycznego wyko
nania r~ką malarza szyldu. 
odchyla się w kierunku 
przemysłu reklamowego, za
trudniającego w swych 
warsztatach artystów ry
sowników, malarzy. jak i 
rzemieślników malarstwa 
szyldowego, 'a częściowo 
monterów elekrotechnicz
nych. . Ci ostatni niezbędni 
są do instalowania reklam 
świetlnych. 

Jeśli chodzi o położenie 
malarzy to jest ono nad
wyraz ciężkie. 

W znacznej mierze przy
czynia się do tego i kry
zys i wypływająca zeń lik
widacja bądź zmniejszanie 
zakresu działalności przed
siębiorstw handlowych. 

Kupiectwo nasze nie mo
że zrozumieć. że w okresie 

zmniejszających się obro
tów. należy więcej zwracać 
uwagę na propagandę i 
reklamę. aby zdobywać no
wą klijentelę · Kupiectwo 
i przemysł drobny - ci 
naj liczniejsi klijenci mala
rza szyldowego. zamiast wy
datkować rocznie pewną 
sume;. na zmiC'ln~ czy uroz~ 
maicenie swojej stałej rek
lamy. załamują ręce i nie 
myślą o sposobie zwalcza ' 
nia kryzysu we własnym 
%akresie. 

Roboty mniejsze szyldoa 
we są też te raz rzadkością. 
Wielu adwokatów i lekarzy 
kasuje znaki. nie chcąc na
rażać się na koszty podatku 
od szyldów i zwiększonych 
podatków skarbowych. 

Sytuacja 'W tym zawodzie 
może się poprawić jeśli 
nastąpi ogólna poprawa 
.gospodarcza kraju, a po
nadto jeśli przemysłowcy 
i kupcy zrozumieją, że w 
ich własnym interesie leży 
pomysłowa reklama szy Ido
wa. 

Z sali sądowej 
Surowa kara 

za kradzież pradu! 
Sąd Grodzki w Piotrko-

I 
wie w dniu 30 październi
ka 1935 r.. rozpoznawał 
sprawę Chaji Judkiewicz, 
oskarżonej o to. że w cza
sie między 3 września 1931 
r. a 2 sierpnia 1935 r. za
brała w celu przywłaszcze
nia ze szkodą Elektrowni 
w Piotrkowie prądu elek
trycznego na kwotę mniej 
niż 100 zł., korzystając z 
wyłączonego. a następnie 
bez wiedzy Elektrowni 
włączonego prądu. ulegają
cego opłacie ryczałtowej, tj. 
o czyn przewidziany w ' arf. 
257 K. K. i postanowił: 
Chaję Judkiewicz uznać 
winną zgodnie z oskarże
niem i na mocy arf. 257 
K. K. skazać ją na 6 mie
sięcy więzienia zzawiesze 

Na zasadzie art. 22 De
kretu w przedmiocie Tym
czasowych Przepisów Pra
sowych (Dz. P. P. Nr. 14 
poz. 186) z dnia 7 lutego 
1919 r. - w związku z ar
tykułem p.t. "Więcej taktu", 
umieszczonym w Nr: 68 
Dziennika z dnia 14.xl r.b. 
Zarząd Miejski prosi o wy
drukowanie w najbliższym 
numerze "Dziennilta Naro· 
dowego" poniższego spro
stowania: 

1. Nieprawdą jest, że Wi
ceprezydent Bron. Jabłoński 
otrzymał roczny płatny urlop; 
natomiast prawdą jest, że 
zgodnie z orzeczeniami le
,karskiemi, oraz na podstawie 
decyzji Prezydenta Miasta z 
dnia 23.IX rb. Wiceprezydent 
Br. Jabłoński otrzymał 6"cio 
miesięczny urlop zdrowotny, 
a to zgodnie z obowiązują
cymi w tej mier Le przepisa
mi. Wkeprezydent Jabłoń
ski przebywa na kuracji na 
koszt własny. 

2. Nieprawdą jest, jakoby 
"Magistrat żegnał na dworcu 
kolejowym z kW,iatami" wy
jeżdżającego Wiceprezy(ienta 
Br. Jabłońskiego: natomiast 
prawdą jest, źe pracownicy 
Zarządu Miejskiego samorzut 
nie żegnali go na dworcu w 
sposób, jaki uzmili za właś
ciwy. 

3. Niepra wdą jest, że zeme
ryto 'Nally Kierownik Wyd da
lu Administracyjnego p. Ste 
fan PodmL1nicki "pobiera e
meryturę bardzo małą". Na
tomiast prawdą jest, że Pre .. 
zydent Miasta, zgodnie z 
uchwałą Komisji Emerytalnej 
zemerytował S1. Podmunic .' 
kiego n a j e g o p roś b ę, 
przyczem tellże otrzymał zao
patrzenie emerytalne w wy
sokości 100 proc. tj. W kwo
cie złotych 489.72 miesięcz
nie. W świetle podanych 
cyfr, jakoteż zgodnie z obo
wiązującemi przepisami eme
rytalnemi, nie może być mo
wy o podddaniu rewizji usta
lonego wymia'ru zaopatrzenia 
emerytalnego p. Stefana. Pod
munickiego. 

4. Odnośllie sprawy wy
słania p. Stefana Podmunic
kiego do Sanatorjum na koszt 
miasta, Zarząd Miejski wy
jaśnia, iż nie posiada na po
dobne cele żadnyeh kredy
tów budżetowych i że nigdy 
nikogo z pracowników na 
swój koszt nie leczył i nie 
leczy; jedynie do kompeten
cji Ubezpieczalni Społecznej, 
w której Stefan Podmunicki 
był ubezpieczoliy w czasie 
służby czynnej, należy kie· 
rowanie chorych pracowni. 
ków miejskich do Sanatorjum. 

5. W ' sprawie rzekomego 
nietaktownego zachowania się 

niem wykonania kary wa
runkowo na okres lat 3 . 
Pobrać od oskarżonej ' 20 
zł. opłaty sądowej i obcią
żyć ją kosztami postępowa
nia. Sędzia (-) Baggowuf. 

Odsetki jednak 
trzeba płacić I 

W obronie urona :pra= 
cowników ulDysłowych 

Ukazało się obwieszcze
nie ministra skarbu z dnia 
9 bm., umożliwiające spła
t~ pozos tałych trzech rat 
3 proc. Premji Pożyczki In= 
westycyjnej w dziesięciu 
ratach. przyczem subskry
benci, korzystający z tej ul
gi, tracą prawo do kuponu 
trzeciego, płatnego w dniu , 
1 maja 1936 r. 

Dotychczas nikt nie pod
niósł głosu w obronie praw 
znacznej rzeszy subskryben
tów. którym się należy wy
płata za kupon nietylko 
trzeci. ale pierwszy i drugi. 
.l'<'lamy tu na myśli tych 
subskrybentów, którzy przy 
subskrypcji oddali uciążli= 
wą dla nich 6 proc. Po
życzkę Narodową. subskry
bując drugie tyle na raty 
gotówką· 

Sprawa ta jest tak jasna, 
że uzasadniać racji wypła
cenia należnych procentów 
od kwot wpłaconych Po
życzką Długoterminową nie 
potrzebujemy. Sądzimy. że 
sprawą tą zainteresują się 
nasi posłowie i przyspieszą 
sprawiedliwe jej załatwie
nie. Dla pracowników u" 
mysłowych obecnie chłosta" 
nych oszczędnościowymi de
kretami, tych rzesz, które 
stanowią zawsze szeregi "do
browolnych" subskryben
tów, każdy grosz jest drogi. 
żądają też one sprawiedli .. 
wego roztrzygnięcia: co pań .. 
stwowe-Państwu, co sub 
skrybenta - subskry benfo .. 
wiJ 

Nowy poslaniec 
pUbliczny 

w Piotrkowie 
Starostwo zezwoliło Marci

nowi Podlewskiemu (ulica 
Jerozolimska 5) na wykonywa
nie obowiązków posłańca pu
blicznego na terenie Piotrkowa. 
Pod1ewski jest do dyspozycji 
przez cały dzień nA placu Koś
ciuszki w pobliżu płyty ku czci 
Nieznanego Zolnierza. Nowy 
posłaniec daje gwarancję nale
żytego wywiązywania się z po
ruczonych mu zleceń. 

I • ~. !' • , 
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4 pokoje, łazienka, kucllellka po
łudniowa strona, 2 piętro, od l 
grudni~ do wynaj ęcia. Piotrków, 
Slowackiego 26. 

pracownika miejskiego wo
bec pani Podmullickiej, Za
rząd Miejski prowadzi docho
dzenie w kierunku ustalenia 
Will)', z cz:yjeJkolwiekby stro
ny ona nie pochodziła. 

PREZYDENT MIASTA 
Stefan Fiszer. 

Redakcja i Administracja ul. Słowackiego 28 parter, wejście od frontu. 

Ceny ogłoszeń. Za wiersz milimetrowy jednoszpaltowy 40 groszy: w tekście 60 groszy. Ogłoszenia drobIle 20 groszy za wyraz. 

Prenumerata za "DZIENNIK NARODOWY" wraz z dostawą do domu lub przesyłką pocztową wynosi 3 złote miesięcznie. 

Redaktor i W)'dawca: TOMASZ PLUTA. Druk. Pol. J. Walecki Piotrków, Słowackiego 23' 


